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pozwoli ściślej powiązać interesy przedsigbipfstw z interesami załóg

XXIII Zjazd KPZR zakończył dyskusję
nad referatem A. Kosygina
MOSKWA (PAP). Na 

czwartkowym porannym po 
siedzeniu XXIII Zjazdu 
KPZR kontynuowano dys 
kusję nad referatem pre 
miera Kosygina na temat 
wytycznych w sprawie 5-let 
niego pla,nu rozwoju gospo­
darki narodowej ZSRR.

Premier Uzbekistanu, 
RACHMANKUŁ kurba 
NOW, wskazał na koniecz 
ność rozszerzenia w jego 
republice produkcji specjał 
nych maszyn rolniczych i 
sprzętu irygacyjnego z 
względu na to, że Uzbeki 
stan jest główną bazą pro­
dukcji bawełny w ZSRR 
Mówca wyraził opinię, że 
w rozmieszczeniu sił wy­
twórczych kraju popełnio­
no pewne błędy.

Przemówienie powitalne 
wygłosili przedstawiciele ko

Gagarin

Kosmonauci
radzieccy gotowi
do kolejnych lotów
MOSKWA (WIT-AR). Zespół 

kosmonautów radzieckich znaj- 
duje. się w stanie gotowości do 
kolejnych lotów. Oświadczenie 
tej treści złoży! Jurij Gagarin 
na lamach pisma „Awiacja i 
Kosmonawtika”. Gagarin stwier 
dza, że „zbliża się czas długo­
trwałych wypraw statków kos­
micznych poza pasy radiacyjne 
Ziemi, oblotów Księżyca oraz 
badań naukowych na pokła­
dzie stacji orbitalnych”. Z ar­
tykułu Gagarina W'ynika, ii 
będą to loty trudne i niebez­
pieczne. Jednocześnie Gagarin 
podkreśla, że wierzy w nieza­
wodność' radzieckiej techniki 
kosmicznej.

12 kwietnia mija piąta rocz­
nica lotu w Kosmos pierwsze­
go człowieka, pilota statku 
„Wostok-l”, Jurija Gagarina. | 
Być może, konstruktorzy i u- 
czeni radzieccy będą chcieli 
otworzyć drugą „5-latkę kos-< 
miczną” nowym, doniosłym lo­
tem załogowym. j

munistycznych i robotni­
czych partii szeregu kra­
jów, a także sił patriotycz­
nych i demokratycznych 
Angoli, Nigeryjskłej Socja­
listycznej Partii Robotniczo- 
Chłopskiej, partii Narodowy 
Ruch Rewolucyjny Kongo- 
Brazzaville.

uchwalę o zakończeniu dy­
skusji nad referatem Kosy­
gina. Wzięło w niej udział 
17 osób.

Witając z kolei zja,zd 
pierwszy sekretarz Niemiec 
kiej Socjalistycznej Partii
9 Dokończenie na str. 2

W. Brytania żąda zwołania
Rady Bezpieczeństwa
w sprawie Rodezji
LONDYN (PAP). W wyni-jElwyn Jones, który przed- 

ku nosiedzenia Rady Mini- stawi oficjalnie wniosek rzą 
strów odbytego we czwartek, | du brytyjskiego.

W bieżącym miesiącu prze 
wodniczącym Radv Bezpie­
czeństwa jest przedstawiciel 
Mali. Moussa Leo Keita.

W. Brytania powołuje się 
w swym żadaniu na artykuł 
7 Karty NZ, który przewidu 
je użycie siły przy stoso-

rząd brytyjski zwrócił się 
do Rady Bezpieczeństwa o 
zwołanie jeszcze tego same­
go wieczoru posiedzenia w 
sprawie Rodezji. Stały nrzed 
stawiciel W. Brytanii w 
ONZ, lord Caradon, wezwa­
ny do Londynu na konsulta 
cje. odleciał niezwłocznie 
do Nowego Jorku. Udał się 
tam również prokurator ge­
neralny W. Brvtanii, sir

lennikiltucki

• NOWY JORK (PAP). Se­
kretarz generalny ONZ 
U Thant oświadczył we środę, 
że zwrócił się do rządu irlandz 
kiego z prośbą o zrewidowanie 
decyzji wycofania oddziałów 
irlandzkich z szeregów wojsk 
ONZ na Cyprze. Jak wiadomo, 
w ubiegły piątek Irlandia po­
dała do wiadomości, że wyco­
fa 18 kwietnia swój kontyn­
gent cypryjski liczący 518 żoł­
nierzy i oficerów.

Wizyta 
prezesa SArP
w Gdańsku
Wczoraj przybył do Gdańska 

prezes Stowarzyszenia Architek­
tów Polskich (SArP) mgr inż. 
arch. HENRYK BUSZKO. Przed 
południem zwiedził on Stocznię 
Gdaiis^ą oraz dokonał objazdu 
trzech gdańskich osiedli mięsa 
kaniowych: Stogi Wielkie, przy 
ul Głębokiej i Stare Przed­
mieście. Po południu przeprowa 
dzil rozmowę z I sekretarzem 
KW PZPR Janem Ptasińskim 
oraz wziął udział w zebraniu 
Sekcji Archi+"ktury Okrętowej 
Oddziału Gdańskiego SArP.

Program dwudniowego poby­
tu prezesa Buszko przewiduje 
ponadto wizytę u przewodniczą 
cego Prez. WRN Piotra Sto- 

darka i w dyrekcji Gdańskiego 
Zjednoczenia Budownictwa oraz 
rozmowy w Zarządzie Oddziału 
SArP w Gdańsku.

Ko

L. Breżniew 
spotkał się 
z delegacją PZPR

MOSKWA (PAP). Agen­
cja TASS podaje, że w 
dniu 7 kwietnią pierwszy 
sekretarz KC KPZR Leonid 
Breżniew spotkał się 2 
przybyłą na XXIII Zjazd 
KPZR delegacją Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robot­
niczej z pierwszym sekreta­
rzem KC PZPR Władysła­
wem Gomułką na czele.

Opublikowany w tej spra­
wie komunikat oficjalny 
stwierdza, że w czasie spot­
kania, które upłynęło w 
serdecznej, przyjaznej atmo 
sferze, omówione zostały za­
gadnienia Interesujące obie 
bratnie partie.

W foyer moskiewskiego Pałacu Zjazdóio: Wl Gomułka, 
Z. Kliszko oraz E. Gierek wśród delegatów na zjazd.

Minister przemysłu gazo­
wego ZSRR KORTUNOW 
zakomunikował, że sieć ru­
rociągów o łącznej długości 
50 tysięcy km doprowadza 
ga,z naturalny do 2 tys, 
miast i wsi radzieckich, w 
których mieszka około 50 
min łudzi. |

W Związku Radzieckim 
budowany jest zjednoczony 
system transportu gazu 
Jedną z najważniejszych in­
westycji nowej 5-latki jest 
rurociąg gązowy, którym 
ga,z naturalny będzie prze­
syłany do centralnych okrę­
gów europejskiej części 
ZSRR.

Następnie zjazd podjął

J. Cyrankiewicz, 
CAF — Tełefoto

Barykady na ulicach miasta

Ponowny wzrost napięcia
Oa Nana

LONDYN NOWY JORK, 
(PAP). — We czwai tek na­
stąpił gwałtowny wzrost

Radziecka

delegacja handlowa
w Pekinie

Juz Jutro

ukaże się 
świąteczny 8-stronicowy 

numer

»DZIENNIKA
BAŁTYCKIEGO«

na sobotę, niedzielę i po­
niedziałek 

9, 10 i 11 kwietnia. 
Numer poświąteczny wyj 
dzie we wtorek o zwyk­

łej porze.

• LONDYN (PAP). W Lon­
dynie podano oficjalnie, ii pre 
mier Francji G. Pompidou i 
minister spraw zagranicznych 
M. Couve de Murville odwie­
dzą W, Brytanię w dniach od 
6 do 8 lipca br. dla przepro­
wadzenia rozmów z premierem 
Wilsonem.

Kanclerz Erhard oczekiwany 
jest w Londynie 23 maja.

PO 81 DNIACH

Amerykanie wydobyli
bombą wodorową 
z dna MorzaŚródziemnep

LONDYN (PAP). We 
czwartek ogłoszono oficjal­
nie w Madrycie, że Amery­
kanie wydobyli z dna Mo­
rza Śródziemnego u połud­
niowo-wschodnich wybrzeży 
Hiszpanii- amerykańską bom 
bę wodorową, która wpadła 
tam 17 stycznia, gdy wio­
zący ją bombowiec zderzył 
się w powietrzu z latającą 
cysterną i rozbił koło miej­
scowości Palomares.

Odszukanie i wydobycie 
bomby, która leżała na głę­
bokości około 900 metrów, 
zajęło 81 dni.

Przedstawiciele ambasady 
amerykańskiej w Madrycie 
oświadczyli, że bomba jest 
nieuszkodzona.

PEKIN (PAP). We czwar­
tek d :ybyła do Pekinu ra­
dziecka rządowa delegacja 
handlowa ną czele z wice- 
ibiinistrem handlu zagra­
nicznego ZSRR I. T. Gri- 
szinem.

---- #----  .

Szczegóły uratowania
4 marynarzy MF
przez rybaków „Fmwala“
SZCZECIN (PAP). Dyrektor 

ekonomiczny Przedsiębiorstwa 
Połowów Dalekomorskich „Od­
ra” w Świnoujściu — Zdzisław 
Krauze poinformował przedsta­
wiciela PAP o szczegółach ak­
cji ratunkowej przeprowadzo­
nej przez rybaków trawlera 
„Finwal”.

Wypadek wydarzył się na 
Morzu Północnym 1 bm. Prze­
bywający na łowiskach statek 
i;Finwal” odebrał sygnały 
S. O. S. od jednostki NRF — 
m/s „Brake I”. Przerwano na­
tychmiast połowy i udano się 
na miejsce wypadku, gdzie to­
nął drewnowiec NRF wyłado­
wany drewnem. Stwierdzono 
silny przeciek do maszynowni. 
Polski statek przybył pierwszy 
na miejsce akcji. Na pokładzie 
„Brake I” znajdował się już 
tylko kapitan statku i I ofi­
cer. 4 marynarzy stanowiących 
załogę opuściło statek na trat­
wie. Załoga „Finwala” przejęła 
ich wraz ze sprzętem ratunko­
wym na pokład. Natomiast ka­
pitan i pierwszy oficer nie 
chcieli opuścić statku, który 
coraz głębiej pogrążał się w 
morze.

Tymczasem na miejsce wy- 
padku przypłynęły również in­
ne jednostki, m. in. statek ban 
dery NRF „Spitzbergen”, który 
próbował ratować tonącą jed­
nostkę biorąc ją na hol. W 
godzinach popołudniowych trze 
ba było zrezygnować z holo­
wania m/s „Brake I”. Kapitan 
i oficer przeszli na pokład 
„Spitzbergen” — drewnowiec 
„Brake I” zatonął.

Trawler „Finwal” dowodzony 
przez kpt. żeglugi wielkiej Ju­
liana Tarnawskiego z maryna­
rzami NRF popłynął do portu 
Aberdeen w Szkocji, gdzie prze 
kazał rozbitków.

---- •-----

nastrojów antyrządowych w 
Da Nangu. Y7 dniu tym u- 
zbrojona młodzież i miejsco­
wi żołnierze zaczęli usta- 
v. iać barvkady w mieście 
i blokować drogi dojazdowe 
z lotniska do Da Nang w 
obawie przed inwazja spa­
dochroniarzy przysłanych 
przed kilku dniami z Saj- 
gonu.
'Jak wiadomo, wojska saj 

gońskie miały najpóźniej we 
czwartek opuścić, zgodnie 2 
przyrzeczeniem premiera 
K*v 1 tniska w Da Nang i 
powrócił do stolicy południo 
wego Wietnamu. Jak dotąd, 
nic nde wskazuje na to. aby
żołnierze mieli odjechać.* * *

HANOI (PAP). — Połud- 
niowowietnamska armia wy 
zwoleńcza wyeliminowała z 
walk 9 batalionów amery- 
ka skich i 6 wojsk rządo­
wych w okresie od początku 
lutego do połowy marca — 
donosi agencja „Wyzwole­
nie”.

Agencja podała, że pod 
czas zamachu bombowego w 
dniu 1 bm na lO-pjetrowy 
hotel w Sajgonie zginęło lub 
zostało rannych ponad 20 o 
ficerów marynarki i lotni 
etwa USA.

---- #-----

0 większy efektywność
akcji zadrzewiania

waniu sankcji, uznanych za 
obowiązujące w wyniku gło 
sowania Rady Bezpieczeńst­
wa.

Pzad brytyjski domaga się 
zatem:

— Uznania za obowiązujące 
embarga na ropę nartową 
przeznaczoną dla Rodezji i 
przechodzącą przez terytorium 
Mozambiku;

— Upoważnienia rządu bry­
tyjskiego do użycia w razie 
konieczności siły, ażeby prze­
szkodzić zawinięciu do Beiry 
jakiegokolwiek statku z ładun 
kiem ropy dla Rodezji;

— Zakazu kierowania ropy 
do Rodezji przez naftociąg 
Beira-Umtali ora* wydania po 
lecenia zainteresowanym kra­
jom, by zawróciły z Beiry tan 
kowce, płynące pod ich fla­
gami.
Obserwatorzy zwracają u- 

wagę, że uchwalona ewen­
tualnie rezolucja Rady Bez- 
oieczeństwa odnoś ć się be- 
cMe właściwie tylko do 
Portugalii. Od trzech mie 
sfęcy jednak rząd Smitha 
otrzymuje wcale nie tak ma 
łe ilości ropy naftowej 
Republiki Południowej Afry 
ki. Panuje przekonanie, że 
W. Brytania chce oszczędzić 
RPA, która jest trzecim co 
do wfelkości odbiorcą ekspor 
tu brytyjskiego.

Jak donoszą z Aten, rząd 
grecki otrzymał zapewnienie 
od armatorów, których włas 
nościa jest tankowiec „Ma­
nuela”. że nie udaje się on 
do Beiry. Kapitan statku 
został Darokrotnie ostrzeżo­
ny nrzed konsekwencjami 
naruszenia brytyjskiego .em­
bargo.
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Ponad 3,5 tysiąca kilometrów
przez setki miast i tysiące gromad

Już wkrótce ruszą
sztafety Tysiąclecia

WARSZAWA (PAP). Ponad 3,5 tys. kilometrów 
wzdłuż i wszerz Polski przez setki miast i tysią­
ce gromad wieść będzie trasa 5 sztafet Tysiącle­
cia, organizowanych przez Ogólnopolski Komitet 
Frontu Jedności Narodu dla uczczenia wielkiego 
jubileuszu 1009-Iecia naszej państwowości i 21 
rocznicy zwycięstwa nad hitleryzmem.

E. Ochab 
przyjął sekretarza

Ra dy Państwa NRD

In3fPE!«SE
Przewidywany przebieg po­

gody dla wybrzeża wschodnie­
go na 8 bm.

Zachmurzenie umiarkowane, 
okrgsami duże, słaby deszcz. 
Temperatura od +2 st. rano do 
+ 6 st. w ciągu dnia. Wiatry 
z kierunków wschodnich, u- 
miarkowane.

WARSZAWA (PAP). Pod 
przewodnictwem sekretarza 
KC PZPR, członka Prezy­
dium OK FJN — Józefa 
Tejchmy, obradowała Ko­
misja Zadrzewieniowa Kra­
ju przy Ogólnopolskim Ko­
mitecie Frontu Jedności Na­
rodu. Komisja dokonała oce 
ny zadrzewienia kraju za 
okres ostatnich 6 lat (1960— 
1965) oraz opracowała wnio­
ski dotyczące dalszej pracy 
ną tym odcinku.

Według planów opraco­
wanych przez Ministerstwo 
Leśnictwa i Komisję Zadrze 
wieniową przy OK FJN, w 
latach I960—1965 mieliśmy 
zasadzić ok, 51 min drzew 
i ponad 34 min krzewów. 
Zadania te zostały poważnie 
przekroczone.

Podczas obrad omówiono 
podstawowe kierunki dal­
szego rozwoju zadrzewień. 
Szczególną uwagę zwróco­
no na zapewnienie ochrony 

pielęgnacji terenów za­
drzewieniowych.

WARSZAWA (PAP). — 
7 bm. przewodniczący 
Rady Państwa — Edward 
Ochab przyjął w Belwe­
derze przebywającego w 
Polsce sekretarza Rady 
Państwa NRD — Otto 
Gotsche. Obecni byli: 
sekretarz Rady Państwa 
Julian Horodecki i szef 
kancelarii Rady Państwa 
min. Henryk Holder.

Z 4 punktów — Chełma 
Lubelskiego, Lublina, Boga­
tyni i Białegostoku — 16 i
17 bm. wyruszą ną trasę 
tysiące ludzi — pieszo, kon 
no, rowerami i motocykla­
mi, furmankami i samocho 
darni, by przenieść przez 
kraj księgi Tysiąclecia, za­
wierające tekst uroczystego 
apelu, pod którym przed­
stawiciele społeczeństwa 
składać będą swe podpisy.

,,Luna-10‘‘ 
przesyła nadal

informacje naukowe
MOSKWA (PAP). — w nocy 

ze środy na czwartek pierwszy 
sztuczny satelita Księżyca „Łu­
na - 10” przesłał na Ziemię ko­
lejna porcję, informacji nauko­
wych o mikrometeorach, wa­
runkach magnetycznych w pob 
liżu Srebrnego Globu, a także 
tl natężeniu promieni gamma i 
promieni podczerwonych wy­
syłanych przez powierzchnię 
Księżyca.

Specjaliści w ośrodku koordy- 
nacyjno - obliczeniowym, któ­
ry odbiera informacje z „Łu- 
ny-10”, śledzą bieg satelity na 
wielkim ekranie, zajmującym 
całą ścianę jednej z sal ośrod­
ka. Po ekranie przesuwa się 
powoli niewielka świecąca plam 
ka, która pokazuje, w którym 
miejscu przestrzeni wokółksię- 
życowej znajduje się właśnie 

Łuna-10”.

Katastrofa radzieckiego samolotu wojskowego
Obaj piloci zginęli, aby nie dopuścić
do ofiar wśród ludności cywilnej
MOSKWA (PAP). Jak donosi i cy, pilot 1 nawigator, mogli się 

TASS z Berlina, we środę po I katapultować, ale samolot znaj-
południu uległ tam katastrofie 
radziecki samolot wojskowy. O- 
baj jego piloci zginęli, gdyż chcie 
li wyprowadzić samolot nad o- 
twartą przestrzeń — co się im 
udało — i potem nie mogli ka­
tapultować się z . maszyny.

Dwa samoloty grupy wojsk 
radzieckich w Niemczech do­
konywały przelotu z Jednego 
lotniska na drugie. Część drogi 
1 uż przebyto, samoloty znajdo­
wały się na wysokości 4 tys. 
m. kiedy pilot jednego z nich 
stwierdził, że silnik źle funkcjo 
nuje. i że traci kontrolę nad 
maszyną. Próba zmiany kursu 
i zawrócenia samolotu nie da­
ła wyniku. Odrzutowiec zaczął 
gwałtownie snadać. Obaj lotni-

Ruchome studio IV 
krajowej produkcji
WARSZAWA (PAP). Załoga 

Warszawskich Zakładów Tele­
wizyjnych na Targówku, prze­
kazała we czwartek polskiej te­
lewizji pierwszy wóz teletrans­
misyjny, całkowicie zaprojekto­
wany i wykonany w kraju. W 
tym samym dniu przekazano 
WZT nową halę produkcyjną.

W przeciwieństwie do będą­
cych w posiadaniu naszej TV 
importowanych wozów transmi­
syjnych — nowy polski wóz 
może np. spełniać funkcje ru­
chomego studia telewizyjnego, 
czyli transmitować audycje bez 
pośrednio w eter nawet z okolic, 
gdzie nie ma stałego ośrodka 
IV. Bogatsze jest jego wypo­
sażenie w tory kamerowe (4> 
i inne urządzenia, wpływające 
na jakość transmisji (np. z 
boisk czy teatrów) oraz zwięk­
szające użyteczność wozu.

dowal się nad gęsto zamiesz 
kałymi dzielnicami Berlina — 
ofiary w ludziach byłyby nieu­
niknione. Po błyskawicznej wy­
mianie zdań (zarejestrowanej 
na taśmie przez naziemną służ­
bę obserwacyjną) lotnicy posta­
nowili pozostać w maszynie i 
podjąć próbę wyprowadzenia sa 
molotu nad otwarta przestrzeń. 
Zdołali to uczynić: samolot
spadł do rzeki Haweli w Ber­
linie zachodnim. Ratując życie 
innych, lotnicy radzieccy — do 
wódca samolotu kpt. B. Ka­
pustin i nawigator porucznik 
J. Janów ponieśli śmierć.

Zwraca uwagę — pisze T'ASS 
— dziwne zachowanie władz o- 
kupacyjnych w Berlinie zachód 
nim, które utrudniały przed­
stawicielom radzieckich sil 
zbrojnych dostęp do miejsca wy 
padkti i oddanie ostatniego hoł­
du ofiarom katastrofy.

Swój bieg przez Polskę 
sztafety zakończą 8 maja, 
w przededniu Dnia Zwycię­
stwa nad hitleryzmem.

Najdłuższą trasę ma do 
przebycia sztafeta z Lubli­
na do Zgorzelca. Przebędzie 
ona łącznie 1.211 kilome­
trów, poprzez takie m. in, 
miejscowości, jak Janów, 
Sandomierz, Kielce, Opole, 
Wrocław i Legnica.

966 km liczy trasa szta­
fety, która biegnie z miasta 
PKWN — Chełma poprzez 
Puławy, Studzianki, Płock, 
Kruszwicę, Płowce, Wałcz, 
Gniezno i Poznań aż do Ko 
łobrzegu. Trasa trzeciej 
sztafety długości 768 km z 
Bogatyni do Szczecina prze­
biegać będzie m. in. przez 
Zgorzelec, Kostrzyń, Cedy­
nię i Myślibórz. I wreszcie 
czwarta sztafeta, obejmu­
jąca Ziemie Północne prze­
biegnie z Białegostoku, po­
przez Łomżę, Ostrołękę, Ol­
sztyn, Elbląg i Malbork do 
Gdańska (566 km).

O przygotowaniach do tej 
wielkiej, masowej imprezy, 
dyskutowano we czwartek 
w siedzibie OK FJN w 
Warszawie na zebraniu Ko­
mitetu Organizacyjnego szta­
fet 1000-lecia.

®----

Jak donosi z Djakarty 
agencja Reutera, prezy­
dent Sukarno oświadczy! 
we czwartek na jednej z 
uroczystości w swoim pa­
łacu, że jest nadal u wla- 
dzy, pozostając szefem 
państwa i premierem, ale 
że wie o istnieniu „wie­
lu sił”, które starają się 
podważyć jego autorytet. 
„Podobnie jak to się zda­
rza w innych krajach — 
mówił Sukarno — Indo­
nezja przeżywa trudnoś­
ci, ale nie znaczy to, by 
miała się załamać. Prozy- 
dent powtórzył, że Indo­
nezja nie wTÓci do ONZ, 
dopóki ta instytucja nie 
zostanie radykalnie zre­
organizowana”

• WASZYNGTON (PAP). Se­
nator Douglas oświadczył we 
środę w senacie, że „jeśli Pakt 
Atlantycki będzie musiał wy­
cofać z Francji swe obiekty 
i instalacje”, to Francja po­
winna zapłacić dwa miliardy 
dolarów”.

samol. tuWydobywanie szczątków radzieckiego 
odrzutowego z dna Haweli,

CAF — Telefotc

f,
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24 kwietnia centra!ne“uToczystości! ÄÄI1! Zjazd zakończy! dyskusję
ogólnopolskie w Sztutowie ® Dokończenie ze str. 1 I Bonn wykorzystywały 

Jedności — Berlin zachód- miasto jako ognisko prowo- 
ni, GERHARD DANELTUS kacjl”‘

Z inicjatywy ZBoWiD o-l miejsc kaźni. Opiekę nad Utwierdził, że „w Berlinie . ^oasumowu^c dyskusję™ . 1 . 1 . AT.PKfili? i irncvmi ~ lraz Rady Ochrony Pomni­
ków Walki i Męczeństwa 
postanowiono poświęcić 
kwiecień ofiarom faszyzmu. 
Szczególne nasilenie uroczy 
stości . nastąpi w ramach 
corocznie obchodzonego Ty 
godnia Międzynarodowej So 
lidarności Ruchu Oporu, 
przypadającego w tym ro­
ku w dniach 12—18 kwiet­
nia.

Centralne uroczystości z 
tej okazji odbędą się 24 
kwietnia na terenie b. obo­
zu koncentracyjnego Stut- 
thof w Sztutowie. Program 
uroczystości przewiduje skła 
danie wieńców pod budyn­
kiem krematorium i komo­
ry gazowej oraz urn z pro­
chami pobranymi w Oświę- 
miu, Treblince, Majdanku i 
innych obozach zakłady. 
Końcowym akcentem uroczy 
stości będzie wmurowanie 
aktu erekcyjnego pod wzno 
szcny pomnik ku czci ofiar 
faszyzmu, którego projekt 
opracował znany rzeźbiarz 
inż. Wiktor Tolkin.

Pomnik umieszczony bę­
dzie na placu zgromadzeń 
i manifestacji. Na jego o- 
stateczny kształt składa się 
blok betonowy o długości 40 
m i wysokości 2,5 m. Na ścia 
nie frontowej umieszczony 
zostanie relief o treści mar 
typologicznej wraz z odpo­
wiednimi tekstami. Całość 
łączy figuralna kompozy­
cja grupowa, wysokości 9 m, 
symbolizująca walkę i nie- 
złomność.

ZBoWiD, jako organiza­
tor uroczystości, liczy na 
masowe przybycie społe­
czeństwa. Przewiduje się 
udział przedstawicieli
władz centralnych oraz licz 
nych delegacji organizacji 
społecznych i politycznych, 
młodzieży a także zakładów 
pracy. Z zagranicy przybę­
dą też delegacje środowis­
kowe b. więźniów obozów 
koncentracyjnych.

Równolegle z przygotowa 
niami do uroczystości w 
Sztutowie ZBoWiD wraz z 
Wojewódzkim Obywatel­
skim Komitetem Ochrony 
Pomników Walk] i Męczeń 
stwa prowadzi szeroką dzia 
łalność mającą na celu u- 
pamiętnienie miejsc walki i 
męczeństwa narodu polskie­
go. W chwili obecnej na te 
renie woj. gdańskiego już 
zewidencjonowano ok. 300

nimi powierzono młodzieży 
harcerskiej.

W kwietniu m. in. prze­
widuje się liczne spotkania 
z kombatantami i b więź­
niami obozów koncentracyj 
nych. Zorganizowane będą 
również uroczyste wieczor­
nice w szkołach. *

Ce’em ocalenia od zapom 
hienia faktów związanych z 
martyrologią narodu pol­
skiego ogłoszono konkurs na 
pamiętniki, relacje i wspom 
nienia związane z pobytem 
w obozach koncentracyj­
nych i miejscach kaźni.

Przez wszystkie uroczy­
stości poświęcone martyro­
logii będą przewijać się sło 
wa: „Pragniemy dać świa­
dectwo temu, że naród nasz, 
skazany przez hitleryzm na 
zagładę, nie może przeba­
czyć winowajcom i rozgrze 
szyć hitlerowców”, (j. d.)

zachodnim powstaje stop­
niowo nowa sytuacja”. 
„Przytłaczająca część lud­
ności — dodał on — nie 
chce, aby Waszyngton I

47,5 mii! ziolyiłi
wkłstów pieniężnych
w PKO
WARSZAWA (PAP). W dniu 

31 marca br. stan wkładów pie 
niężnych ludności w PKO wy­
nosił 47.486 min zł, w tym na 
książeczkach oszczędnościowych 
45116 min zł, a na rachunkach 
bieżących i rozliczeniowych 
2 370 min zł.

W marcu br. wkłady na ksią­
żeczkach oszczędnościowych 
zwiększyły się o 674 min zł, a 
w I kwartale 1966 r. o 2 860 min 
zł. _ Liczba książeczek oszczęd­
nościowych wzrosła w I kwarta 
le hr. o 447 tys. sztuk, z cze­
go w marcu — o 171 tys. sztuk

Dobra ocena stanu BHP
w DOKP Gdańsk

45 zakładów pracy na 
sieci DOKP Gdańsk było 
ostatnio przedmiotem lustra 
cji w zakresie stanu bezpie 
czeństwa i higieny pracy 
przez Główny Inspektorat 
Ministerstwa Komunikacji 
i przedstawicieli pionu bhp 
innych okręgów dyrekcyj- 
nych.

W wyniku inspekcji 
stwierdzono znaczną popra­
wę w ogólnym stanie bez­
pieczeństwa i higieny pracy 
na stanowiskach roboczych 
w służbach ruchowej, han­
dlowo - przewozowej, trak 
cji, wagonów, drogowej o- 
raz zabezpieczenia ruchu 
pociągów i łączności.

Najwięcej pozytywnych n- 
wag zebrały wagonownie 
PKP w Inowrocławiu, Byd­
goszczy — Maksymilianowie 
i Zajączkowie Tczewskim, Kto. 
re to zakłady uznano jako 
wzorcowe dla całej sieci 
PKP.

Z podobnie pozytywną oce­
ną spotkały się stacja Zająca! 
kowo Tczewskie i Kolejowe 
Zakłady Zabezpieczenia Ru­
chu i Łączności w Gdyni.
Niemniej, w ostatecznej

referatów I stan ten po­
winien w przyszłości się 
zmienić. Należy także w 
szerszym niż do tej pory 
zakresie włączać do akcji 
bhp, takie środki propagan 
dy masowej jak filmy spe­
cjalistyczne, odpowiednie 
plakaty i prelekcje wygła­
szane na temat zachowania 
warunków bezpieczeństwa a 
przygotowane przez średni i 
wyższy aktyw techniczno- 
ekonomiczny.

DOKP Gdańsk wchodząca 
coraz szybciej w okres elek 
tryfikacji kolei powinna 
także zawczasu zabezpie­
czyć się przed możliwymi 
następstwami okresu przej­
ściowego od poprzedniej me 
tody pracy do nowoczesnej 
na sprzęcie elektrycznym, 
tu bowiem należy oczeki­
wać poważnego źródła zagro 
żenią życia ludzkiego.

(st)

• DELHI (PAP). W Kalku­
cie utrzymuje się nadal napię­
ta sytuacja. Miasto objął 24-go 

. . , . . , dzinny strajk powszechny. We
OCeme stwierdzono, ze jesz- czwartek doszło dwukrotnie do
cze za bardzo, jak na roz­
wój techniki, zagadnienia 
bhp-owskie są w okręgu 
gdańskim sprawą wyłącznie

starć z policja, która otworzy­
ła ogień do tłumów. Według 
nie potwierdzonych informacji, 
przynajmniej dwie osoby zo­
stały zabite, a kilka rannych.

ALEKSIEJ KOSYGIN oś­
wiadczył, że wykazała ona, 
iż nakreślony program roz­
woju gospodarczego kraju 
spotkał się z jednomyślną 
aprobatą.

Powołana przez zjazd ko­
misja zaleca, by część zgło­
szonych propozycji włączyć 
do wytycznych w sprawie 
planu 5-lctniego, a inne 
wymagające dalszych stu­
diów — przekazać odpowied 
nim władzom dla uważne­
go rozpatrzenia przy opra­
cowywaniu planu 5-letnie- 
go.

Jednomyślna aprobata pro 
jektu wytycznych — oś­
wiadczył A. Kosygin — jest 
dobitnym wyrazem jedno­
ści partii i narodu w oce­
nie linii generalnej budow­
nictwa komunistycznego, li­
nii realizowanej przez Ko­
mitet Centralny Partii.

Zestawienie planu pań­
stwowego będzie ukończone 
w ciągu 4—5 miesięcy. Na­
stępnie plan zostanie pod­
dany pod dyskusję na sesji 
Rady Najwyższej ZSRR

Mówca podkreślił, że przy 
opracowywaniu planu nale­
ży się oprzeć na prawdzi­
wie naukowych zasadach 
uwzględnieniem nowych wa 
runków kierowania gospo­
darką i wykluczeniem su 
biektywnego podejścia w 
rozwiązywaniu problemów 
ekonomicznych. Umocnienie

Augustów

przygotowuje się
do sezonu

BIAŁYSTOK (PAP). V/ 
Augustowie powstaje nowa 
baza portowo - remontowa, 
która obsługiwać będzie 
Pojezierze Suwalsko - Au­
gustowskie. W pobliżu Ka­
nału Augustowskiego . po­
głębia się basen portowy, 
skąd odpływać będą statki 
żeglugi pasażerskiej. .

Tabor wodny w Augu­
stowie wzbogaci się w tym 
roku o nowy stateczek, ob­
liczony ną 80 pasażerów. W 
Augustowie kursują obec­
nie dwa statki pasażerskie 
„Serwy” i „Czajka”, zaś na 
Jeziorze Wigry — „Rybi- 
twa” i „Mewa”.

to leninowskich zasad gospo­
darowania pozwoli ściślej 
powiązać interesy przedsię­
biorstw z interesami załóg.

Po wystąpieniu Kosygina

Gna pa „Deadscfilaii d44

na znanym szlaku
KILONIA (ZAP). Dwa 

największe okręty szkolne 
Bundesmarine: 4 850-tcno-
„Deutschland” I 2 500-tono-

zakomunikowano, że po po- wy „Ruhr” wykonują obec 
łudniu odbędzie się posie- nie czteromiesięczny rejs 
dzenie zjazdu, w którym wokół Ameryki Południo- 
wezrną udział delegaci' zjwej. Program, rejsu przewi 
głosem decydującym i gło-Puie zawinięcie i kilkudnio 
sem doradczym. (wy pobyt w takich portach

jak Santos, Montevideo, 
Puerto Belgrano i Ushuaia, 
Valdivia I Valparaiso, Cal-

Na posiedzeniu tym zjazd 
przystąpił do wyborów cen­
tralnych organów partii.

Robotnicy portowi
na rzecz
walczącego Wietnamu
Brygadziści z III rejonu 

przeładunkowego w porcie 
gdańskim podjęli z okazji 
święta 1 Maja i Tysiąclecia 
Państwa Polskiego dodatko 
we zobowiązanie szybkiego 
wyładunku tarcicy z wago­
nu.

Zobowiązanie to zostało 
wykonane, a uzyskany za­
robek z tytułu wykonanej 
pracy, portowcy postanowi­
li przekazać na rzecz wal­
czącego z okupantem amery 
kańskim Wietnamu.

(bk)

lao i Guayaquil. Powrót na 
stąpi przez Kanał Panam- 
ski

Nietrudno zauważyć, że 
trasa tego rejsu nawiązuje do 
tradycji południowoamerykaó 
skich rejsó\v i działalność 
bojowej eskadry pancernej 
admirała von Spee w I woj­
nie światowej (Valparaiso by 
ło ostatnim portem, z które­
go eskadra wyszła na bit%vr 
pod Coronelem) oraz pancer­
nika kieszonkowego „Admirał 
Graf Spee” w II wojnie świa 
towej, który po boju w uj­
ściu F.io de la Plata schro­
nił się w Montevideo, a na 
redzie tego portu uległ póź­
niej samozatopieniu. Od tam 
tych czasów i w Valparaiso 
i w Montevideo mieszkają 
dawni członkowie załóg tych 
okrętów, nie mówiąc o licz­
nej kolonii niemieckiej. U- 
trzymariie bliskich kontaktów 
z jej przedstawicielami jest 
jednym z „pozaszkolenio- 
wych” celów rejsu.
Załogi obu okrętów 

włącznie ze 178 aspiranta­

mi na oficerów marynarki 
oraz zaokrętowaną na „De­
utschland” orkiestrą Bun­
desmarine liczą 617 ludzi.- 
Dowódcą „Deutschland”, a 
równocześnie dowódcą gru­
py okrętów szkolnych tam, 
gdzie „Deutschland” i 
„Ruhr” występują wspól­
nie, jest komandor Bürck- 
hard Hacklander. Jest to 
były oficer hitlerowskiej 
U-Boot-Waffe, który w cza 
sie wojny dowodził okrętem 
podwodnym „U-454”.

---- @----
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Gród Kopernika otrzyma 
wielSii pert rzeczni?

BYDGOSZCZ (PAP). W 
Toruniu rozpoczęto przygo­
towania do budowy wielkie­
go portu rzecznego. W myśl 
zamierzeń opracowywanych 
przez Biuro Projektów Bu 
downlictwa ego w
Gdańsku, " ierwsze statki 
b'd~ mógł” przybić do no­
wego portu już "'M koniec 
obecnego planu 5-letniego, a 
korzystać z metro będą prze­
de wszvstl^im duże przed- 
sieb:orstwa przemysłowe: To 
ruńskie Zakłady Nawozów 
Fosforowych, Przędzalnia 
Wełny Czesankowej, Zakła­
dy Urządzeń Okr°towvch, 
Zakłady Eksploatacji Kru­
szywa i in.

Toruń od zamierzchłych 
czasów "^prvwa ważną ro­
le na śródlądowym szła' u 
komunikacyjnym, prowadzą­
cym z głębi Polski do 
Gdańska. W dawnveh wie­
kach gród Kopernika miał

własną flot- rzeczną oraz 
st.tki morskie. Ruch na 
nabrzeżach turuńskich trwa 
do ćhiś i stale wzrasta. No­
woczesny port przyczyni się 
do dalszego je^o wzmoże­
ni: a. Szlak od Torunia w 
dół Wisły otrzyma wkrótce 
s- ^nalizacyjne znak; świetl­
ne.

Imprezy
dla gdańskiej rcłodzieży

\V okresie wiosennych ferii 
Miejski Ośrodek Sportu, Tury 
styki i Wypoczynku w Gdań* 
sku organizuje dla młodzieży 
szkolnej szereg interesujących 
imprez.

Dziś (8 hm.) oraz jutro na 
basenie SN WF w Oliwie od­
będą się zawody pływackie 
młodzieży. Początek dziś o go­
dzinie 12 oraz w sobotę o go­
dzinie 9.

Na boisku „Kotwicy” vt 
Gdańsku-Letniewie przy ul. Su 
chej (Szkoła Podstawowa nr 
22) odbędzie się turniej pił­
karski dla młodzieży z Brzeź­
na, Letniewa i Nowego Portu. 
Zgłoszenia przyjmuje się dziś 
w świetlicy ogniska TKKF 
„Kotwica” przy ul. Uczniow­
skiej.

Również na boisku Gedanil 
przy ul. Kościuszki odbędą się 
zawody dla młodzieży szkolnej 
w piłce nożnej, siatkówce oraa 
gry i zabawy. Zgłoszenia dziś 
(8 bm.) w godzinach od 11 do 
12.

Wspomniane zajęcia na bois­
kach w Letniewie I Gedanil 
odbywać się będą w dniach 
8, 9, 12 i 13 hm. od godz. 11.

Wreszcie interesujące impre­
zy sportowe odbywać się bę­
dą na boisku ogniska TKKF 
„Meduza” w Gdańsku-Stogach. 
Przewiduje się turnieje tenisa 
stołowego, siatkówki, brydża 
sportowego, szachów oraz wie­
czornice połączone z zabawa­
mi. (st)

PIŁKARZE NIE PRÓŻNUJĄ

W niedzielę Odpia - Górnik
Najbliższa niedziela stać 

będzie pod znakiem poje­
dynków piłkarskich na 
wszystkich ligowych fron­
tach.

Jeśli chodzi o nasze zes­
poły, to MZKS Gdynia gra 
w niedzielę na własnym boi 
sku (godz. 15) z Górnikiem 
Wałbrzych.

Piłkarze Łechii natomiast 
przełożyli swój mecz ze Sta

lą na 17 bm. gdyż wyjechä 
li na okres świąteczny do 
Kłajpedy.

W niedzielę rozegrane zo 
staną pełne kolejki spot­
kań mistrzowskich piłkar­
skiej ligi okręgowej oraz li­
gi juniorów. Szczegółowy 
wykaz tych spotkań poda­
my w jutrzejszym kalendą 
rzyku. (st)

Weź udział w wielkim 
świątecznym konkursie L&SĆt

1
^ Cenne 
1 nagrody

eamBBawäEMffiääBErjsia

PRZEDSIĘBIORSTWO OBROTU ZWIERZĘTAMI 
^ HODOWLANYMI W GDAŃSKU
7*"**'l ul. 3 Maja 9

podaje do wiadomości ROLNIKÖW-IIODOWC0W, że 
w dniu 14. IV. br. (czwartek) o godz. 9 w Pruszczu 

Gd. na targowicy miejskiej,
w dniu 14. IV. br. (czwartek) o godz. 14 w Kartuzach 

na targowicy miejskiej,
W dniu 15. IV. br. (piątek) o godz. 9 w Malborku W 

bazie POZH — ul. Dzierżyńskiego 49

ODBĘDZIE SIĘ

zalep Senni roboczych
1$ w wieku od 3 do 8 lat w typie ciężkim 
” i pogrubionym w bardzo dobrej kondycji.

1977-K

LOKALE
ZAMIENIĘ 2 pokoje z 
kuchnią, wygody w Tcze­
wie na jeden pokój lub 
dwa w trójmieście. Wia­
domość: Tczew, ul. We-
ftprnlatte 8-3. Radkiewicz. 
SWIFCIE n. Wisłą: dwu­
izbowe mieszkanie zamie­
nię na podobne w trój­
mieście lub Kwidzynie. — 
Oferty: Swiecie n. Wisła, 
skrytka pocztowa 22.

MIESZKANIE dwupokojo- 
we, nowe budownictwo w 
Szczecinie zamienię na 
mieszkanie w trójmieście. 
Oferty: Biuro Ogłoszeń
Szczecin, Hołdu Pruskiego 
8 nr 264,________  K-2035
ZAMIENIĘ 2 duże pokoje 
w mieszkaniu wspölnvm, 
z używalnością kuchni i 
łazienki we Wrzeszczu na 
równorzędne lub samo­
dzielne. Oferty Biuro Ogł. 
Gdańsk pod „G-15897”.

Dnia 6. IV. 66 r. zmarł opatrzony św. Sakramen­
tami po długich i ciężkich cierpieniach

ś. tp.

Walenty DuchnowsKi
Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby na cmen­

tarz w Rumi odbędzie się dnia 9. IV. 66 r. o godz.
10.

o czym powiadamiają przyjaciół i znajomych po­
grążeni w smutku

S-7365 żona, syn I rodzina

i i:JiwaassjŁc:

OŚRODEK SZKOLENIA 
MOTOROWEGO 

w Tczewie
ul. Lecha 10, tel. 28-54 

przyjmuje

zapisy na
kurs

samochodowo-
motocyklswy

kategorii niezawodowej.
2040-K

MATRYMONIALNE
SAMOTNA, skromna wdo 
wa po pięćdziesiątce, poz­
na inteligentnego pana do 
lat 64. Rozwiedzeni nie 
pożądani. Cel matrymo­
nialny. Oferty Biuro Ogł. 
Gdańsk pod ..MG-15675”.

WROCŁAW: zamienię 2
pokoje z kuchnią, kom­
fort, c.o. etażowe, kwate­
runkowe na 3 — 2 w 
Gdańsku, Gdyni. Stani­
sław Burakowski, Wroc­
ław - Biskupin, Pankie­
wicza 1-5. K-2009

MOTORYZACYJNE
„SKODĘ 1101” sprzedam, 
lub inne propozycje. — 
Tusk, Nowa Karczma, po­
wiat kościerski. P-330
MOTOCYKL SHL 175 ccm. 
po przebiegu 8000 km. sa 
mochód osobowy „Syre­
na 303”, po 9000 km — 
sprzedam. — Wiadomość: 
Sztum. Głuchowskiego 4, 
całą dobę. PG-327

Z G U B Y
DYREKCJA Technikum
Mechanicznego w Tcze-
wie unieważnia legit^ma-
cję szkolną nr 330, Jacek
Kreft. PG-325
POWSZECHNA Spółdziel­
nia Spożywców w Kwi­
dzynie unieważnia pieczat 
kę o następującej treści: 
..Powszechna Spółdzielnia 
Spożywców w Kwidzynie, 
sklep nr 50, sklep pas­
manteryjny”.

NAUKA
KURSY zaoczne monte­
rów małych urządzeń 
chłodniczych organizuje 
Oddział Stołeczny TKWP 
Warszawa. Konopacka 21. 
tel. 19-33-57. K-1697

SPRZEDAŻ
WYRÓWNIARKĘ 2,5 n 
0,5, taśmówka 70 cm, to 
karnię do drewna i inne 
narzędzia sprzedam. Leon 
Pawłowski, Bączek, now. 
kościerski. PG-325
WÓZEK inwalidzki marki 
„Velorex” niedrogo sprze 
dam. Wiadomość: Zofia
Kudźma, Kwidzyn, Ogro­
dowa 15. P-273
REGAŁ duży na książki 
sprzedam. Oliwa, Mściwo 
ja 6. G-15714

PRACA
POMOC domową z goto­
waniem przyimę. Gdynia, 
Abrahama 51 b m. 7.

POMOC domowa, docho­
dząca do dziecka zaraz 
potrzebna. Gdańsk, Pow­
stańców Warszawskicłi 14-6.

UCZNXÖW do zawodu ma 
karskiego przyjmę. Sopot, 
ul. Obr. Westerplatte 11, 
tel. 51-02-38.____________P-336
CHŁOPCA lub dziewczy­
nę* do pracy w 10 ha go­
spodarstwie poszukuję. — 
Wynagrodzenie około 1.000 
zl miesięcznie i pełne u- 
trzymanie. Władysław Lu- 
berda, Kuchnia, poczta 
Walichnowy, pow. tczew­
ski. F-332
GOSPOSIA z gotowaniem 
dla czterech osób potrzeb 
na. Zgłoszenia po 16, So­
pot, Abrahama 4 m. 5.

PRACOWNICY POSZUKIWANI

LEKARSKIE

NIERUCHOMOŚCI
O OSPOD ARSTWO niewiel 
kie, zabudowania, przy 
dworcu sprzedam. Bernard 
Horna, Pinczyn, pow. sta­
rogardzki, P-319
PÓL domu z działka, 
własność hipoteczna sprze 
dam. Starogard Gd., Lu- 
bichowska 8L P-313

SPECJALISTA wenerycz­
ne, skórne dr Lipiński — 
Sopot, Chrobrego 22. teł.
51-06-37.______ _ G-15674
BADANIE serca (naczyń 
wieńcowych) elektrokar­
diograficzne 17 — 19 (ry­
li r ÓCZ sobót) — Gdvnia. 
Świętojańska 122. S-6986

RÓŻNE
ODSTĄPIĘ sklep branży 
motoryzacyjnej w Sopo­
cie. Oferty Biuro Ogło­
szeń Gdańsk pod „Moto- 
i yzacja ’ \____________ 0-15677
ZAGINĄŁ pekińczyk. Za 
pomoc w odnalezieniu 500 
złotych nagrody. — Tel. 

31-29-35. G-15C33

Stocznia Gdańska zatrudni zaraz z terenu wojewódz­
twa gdańskiego robotników wykwalifikowanych po­
siadających kilkuletnia praktykę w r.astepulącycn 
zawodach: spawaczy elektrycznych, monterów ruro­
ciągów, monterów kadłubowych, ślusarzy wyposaże­
nia, elektromonterów okrętowych, snawaczy autoge- 
nieznveh kowali okrętowych kierowców samocho­
dowych z I i II kat. prawa jazdy. Robotników nie­
wykwalifikowanych do pracy przy malowaniu i kon­
serwacji statków, na kurs spawaczy elektrycznych, 
który odbywa się w czasie godzin pracy. Warunek 
przyjęcia: po odbvciu czvnnet służby wojskowej, 
dobry stan zdrowia, ukończone minimum 7 kl. szko­
ły podstawowej. Wynagrodzenie — wediug stawek a- 
kordowvch obowiązujących w przemyśle metalo- 
wvm. Kandydatom zamieszkałym noża tróimiastem — 
Stc cznia Gdańska gwarantuje zakwaterowanie w ho­
telach robotniczych lub na kwaterach prywatnych. 
Zgłoszenia przvjmule i udziela informacji biuro przy­
leć Stoczni Gdańskie! w Gdańsku, ul.. Jana z Kolna 
31 — tel. 36-20-26. w godzinach od 7—12 codziennie.

1808-K

GDYŃSKA STOCZNIA REMONTOWA w Gdyni, Ul, 
Waszyngtona 1 zatrudni zaraz: inżyniera mechanika 
lub ekonomistę z praktyką zawodową na stanowisko 
z-cy kierownika działu organizacji, hydraulików, ślu­
sarzy silnikowych, elektryków okrętowych i instala­
cyjnych, tokarzy, maszynistę dokowego oraz hako­
wych. Reflektujemy na fachowców o kilkuletniej 
praktyce zawodowej. Dla samotnych gwarantujem 
kwatery w hotelu robotniczym. Warunki pracy i pła­
cy do omówienia na miejscu. Zgłaszać się poprzez 
Wydział Zatrudnienia Prezydium MRN w Gdvni.

W82-K

Okręgowy Oddział Zakładów Zwalczania Szkodników 
Zbożówo-Mączńych zatrudni na kierowniczym stano­
wisku: 2 Chemików z wyższym lub średnim wykształ­
ceniem. Warunki płacy według umowy zbiorowej dla 
pracowników przemysłu spożywczego. Zgłoszenia oso­
biste w dniach pracy od 8—12 w Gdyni, ul. Śląska 
76. barak 20.

Zakłady Okrętowych Urządzeń Elektrycznych W 
Gdańsku ul. Wałowa 63 przvimą zaraz: ioz'miera
mechanika na stanowisko kierownika warsztatu re­
montowego, pracownika do działu ekonomicznego, 
wymagane wykształcenie wvższe lub średnie oraj 
praktyka w planowaniu lub księgowości kosztów, 
pracownika do dz. planowania technicznego — wy­
magane wykształcenie średnie techniczne lub ekono­
miczne oraz praktyka 3—5 lat. pracownika na sta­
nowisko st. ekonomisty. — inspektora d/s zarządza­
nia i organizacji, wymagane wykształcenie prawni­
cze !ub_ ekonomiczne oraz 5-letni śta.ż pracy oraj 
pracowników fizycznych na stanowiska ślusarzy, fre­
zerów, ustawiaczy pras, malarza, murarza — wy­
magane świadectwo szkoły zawodowe! lub dvplom 
C7el.-dni(-zv. Warunki płacy i pracy do omówienia 
na miełsen w dziale keV»r. 1348-K

Gdańskie Przedsiębiorstwo Sprze! u Technicznego 
„Tech met” w Pruszczu Gdańskim ul. podmiejska 3 
zatrudni natychmiast tokarzy. Warunki pracy i nłacy 
do uzgodnienia na mlelscu. 1859- K

KOMUNIKATY
DYREKCJA ZASADNICZEJ SZKOŁY ZAWODOWEJ 
dla Pracujących (dokształcająca) w Gdańsku-Wrzesz- 
czu ul. Kościuszki 111 ogłasza NABÓR DO KLAS 
PIERWSZYCH o specjalności mechanicznej i elek­
trycznej. Kandydaci winni przedłożyć dokumenty w 
sekretariacie szkoły codziennie od godz. 14 do 16.

2026-K

PRZETARGI I LICYTACJE
Okręgowa Spółdzielnia Mleczarska w Pelplinie ogła­
sza publiczny przetarg ograniczony na sprzedaż 
dwóch przyczep samochodowych. Przyczepa marki 
„Sanok” nr podwozia 93066 oraz przyczepa marki 
„FOM Gniew” nr podwozia 0014. Termin przetargu 
wyznacza się na dzień 21. IV. 66 r. o godz. 10 Cena wy-r 
woławcza przyczepy marki „Sanok” \yvnosi 5.000 zł Ce­
na wywoławcza przyczepy marki „POM Gniew” wy­
nosi 5.000 zł. Przystępujący do przetargu obowiązani 
sa złożyć najpóźniej w przeddzień przetargu do kasy 
OSM w Pelplinie wadium nie niższe od ceny wywo- 
’awczej w 10 proc. Oględzin ww przyczep można do­
konać codziennie od godz. 8 do 14. Prawo udziału w 
przetargu posiadają: spółdzielnie. przedsiębiorstwa
państwowe, organizacje społeczne oraz osoby fizyczna 
i przedsiębiorstwa nieuspołecznione, które przedsta­
wia zaświadczenie Wydziału Komunikacji Prezydium 
Powiatowej Rady Narodowej stwierdzające, że naby­
cie przez nie przyczep jest uzasadnione z uwagi na 
ich działalnoć gospodarcza lub zawodową. 2033-K
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BONN £ WASZYNGTON PRZED ROZMOWAMI
DE OAUUill w MOSKWIE

Prezydent Charles de Gaulle opuścił już Paryż, 
udając się na zasłużony odpoczynek świąteczny, 
ale jego przeciwnicy z Waszyngtonu i Bonn nie 
mogą sobie pozwolić na wydanie westchnienia ul­
gi. Puszczony przezeń w ruch mechanizm rewizji 
sojuszu atlantyckiego rozwija się bowiem bez 
zgrzytów, z każdym dniem zadając kłam poboż­
nym życzeniom tych, którzy wbrew faktom utrzy­
mywali, iż generał tylko bluffuje, nie mając w 
ręku żadnych atutów.

JEDNA z gazet amery- 
** kańskich skrytykowała 

ostatnio prez. Johnsona i 
jego doradców, którzy po­
noć tak dalece poświęcili 
się planowaniu wojny w 
Wietnamie, że zlekceważyli 
rozwój wydarzeń w Euro­
pie, a wcześniejsze zapo­
wiedzi i ostrzeżenia francu­
skie zbyli pogardliwym

która legia u podstaw no­
wej polityki de Gaulle’a.

! Nieprzypadkowo przecież 
półoficjalna francuska agen 
cja prasowa France Presse 

I informując o feriach gene- 
i raja, podkreśliła, że poświę- 
, ci je on nie tyle na wypo- 
i czynek, co na przemyślenie 
i pewnych nowych momentów

______________  politycznych, a przede wszy
I stkim na przygotowanie po- 

wzruszeniem ramion. Wy- j droży do Związku Radziee-
daje się jednak, że krytyka kiego. Oficjalna wizyta w
ta grzeszy powierzchowno­
ścią: rzecz nie w lekcewa­
żeniu, ale w bezradności.

Moskwie stanowi bowiem 
nierozłączną część nowego

Biały Bom, Departament j podejścia de Ga.ulle’a do 
Stanu, czy Pentagon nie są kluczowych zagadnień po- 
po prostu zdolne do prze-!koju j odprężenia. Prezy- 
prowadzema tej zasadniczejI , . „ .... . _ .
rewizji oceny miedzynaro- dent Republlk> Francusk,e' 
dowej sytuacji politycznej,

Proporzec przechodni
dla najlepszego trawlera-przetwórni

W rybołówstwie morskim 
stosowano dotychczas jedy­
nie formę współzawodni­
ctwa wewnątrzzakładowego 
między poszczególnymi stat 
kami i wydziałami na lą­
dzie. (O współzawodnictwie 
w „Dalmorze” piszemy na 
innym miejscu w artykule 
pt. „Jeden zero dla ryba­
ka”). W br. dowiemy się 
po raz pierwszy o wyni­
kach współzawodnictwa mię 
dzy trawlerami _ przetwór­
niami „Palmoru”, „Odry” i 
„Gryfa” o proporzec prze­
chodni ministra żeglugi i 
ZG ZZMiP.

i Do tej pory tę formę 
współzawodnictwa stosowała 
jedynie flota handlowa. U- 
powszechnienia jej w rybo­
łówstwie morskim dowodzi 
m. in. rosnącej rangi rybo­
łówstwa w naszej gospodar 
ęe morskiej.

Podobny proporzec przy­
dałby się również dla naj­

lepszego kutra konwencjo­
nalnego. Ten typ jednostek 
eksploatowany jest również 
przez 3 największe przedsię. 
biorstwa armatorskie, zaś 
współzawodnictwo między­
zakładowe w tej dziedzinie 
dałoby z pewnością intere­
sujące wyniki. (n)

Porcelanowe zapowiedzi i rewelacje
© WIĘCEJ SERWISÓW I POJEI YNCZYCII SZTUK 
& „FESTON”, „MILLENNIUM” WŚRÓD 

TEGOROCZNYCH ZESTAWÓW

W ostatnich latach prze­
prowadzono moderniza 

cję zakładów wytwarzają­
cych porcelanę stołową. W 
starych fabrykach wymie­
niono piece, zainstalowano 
nowoczesne agregaty, zme­
chanizowano procesy for­
mowania i suszenia. W ze­
szłym roku ruszył nowo­
czesny — trzeci z kolei — 
zakład porcelany w Cho-

OFICJALNY Waszyngton 
— i oficjalne Bonn.

Choć w Niemieckiej Repu 
blice Federalnej zaczynają 
ostatnio występować pierw­
sze objawy nowego sposobu 
myślenia, podyktowane już 
choćby tylko geograficzną 
bliskością europejskiego oś­
rodka wydarzeń. Nawet 
„stary kanclerz” Adenauer 
na ostatnim Parteitagu 
CDU, ku zdumieniu zebra­
nych uznał zą konieczne wy 
głosić kilka prawd o poko­
jowych intencjach Związku 
Radzieckiego — co jeszcze 
nie tak dawno w ustach 
każdego innego polityka na­
raziłoby go na zarzut 
„sprzyjania czerwonym”. O- 
statnio kandydat na nowe­
go fuehrera, Franz-Joseph 
Strauss — krytykując zre­
sztą de Gaulle’a — zmuszo-

lat, jakie minęły od podpi-‘ny był Przyznać, że „nie 
_ M . wiadomo dlaczego 300 mi-

sama Paktu Atlantyckiego. ]j0nów Europejczyków z
a przede wszystkim obawa NATO musi dać się bronić 
przed rzekomą „agresją” przez 180 milionów Amery-
radziecką w Eurooie stała fartów, aby nie musieć 

, . , . drzeć przed 200 milionami
się tak anachroniczna, ze gotowych do DOkoju Ro_
utrzymanie dotychczasowej sjan”. Nie wiadomo — tym 
struktury NATO pozbawio- bardziej, że na XXIII zjeź- 
ne jest jakiegokolwiek sen- KPZR w Moskwie raz
su. Teęo właśnie elementar- feszcze vo*krei\mo z ca- 

” ,łym naciskiem pokojowy
nego faktu oficjalny Wa- j charakter międzynarodowej 
szyngton nie jest w stanie polityki Związku Radziec- 
nojąć. I kiego i zaakcentowano wia­

rę w pokojowe współistnie­
nie.

doszedł do wniosku, że sy­
tuacja tak bardzo zmieniła 
się w ciągu siedemnastu

„ Nowa pozycja
z serii „Publikacje Muzeum Morskiego“

„Władze wojewódzkie, l Gdyni i wreszcie — Towa 
doceniając znaczenie Mu- rzystwo Przyjaciół Muzeum 
zeum Morskiego jako in­
stytucji naukowo - ba­
dawczej i oświatowo- 
wychowawczej, dołożą 
dalszych starań, aby roz­
wój tej placówki przebić 
gał prawidłowo. Jest na­
szą ambicją, aby insty­
tucja ta mogła prowa­
dzić działalność odpo­
wiednią do rangi, jaką 
pełni gospodarka morska 
w życiu naszego Naro 
du”

— napisał w przedmo­
wie do kolejnej publikacji 
Muzeum Morskiego prze­
wodniczący Prezydium WRN 
W Gdańsku, Piotr Stolarek. 

Tym razem autorzy

Morskiego w Gdańsku. Dzie 
łem towarzystwa jest dzi­
siejsze MUZEUM MOR­
SKIE.

Ciekawe są zwłaszcza frag­
menty publikacji mówiące o 
tym, jak mgr Bolesław Pol­
kowski urzędował w kawiarni 
„Pod Wieżą” reprezentując 
tam — z braku innego loka­
lu — Komitet organizacyjny 
Tov’arzystwa Przyjaciół Mu­
zeum Morskiego. Obrady 
„Pod Wieżą” musiały bvc, 
snąć, owocne, skoro dzisiaj 
towarzystwo zbiera się w od­
budowanym Żurawiu, który 
odwiedzają rocznie dziesiątki 
tysięcy gości z całego kraju.

Jak wiadomo, dzisiejsze 
Muzeum Morskie w swoim 
pierwszym etapie organiza-

E Gaulle zdaje sobie z 
^ tęgo sprawę — i dlate­
go wizyta w Moskwie jest 
dlań logicznym wnioskiem 
z tej rewizji pojęć, która 
skłoniła go do wyprowadze­
nia Francji z sojuszu atlan- 

dzieży, o wydajności 2400 tyckiego. Nie zdaje sobie z 
ton w skali rocznej. | tego sprawy prez. Johnson

Dzięki tym inwestycjom i jego doradcy — a także 
zwiększono w ub. r. pro- kanclerz Erhard i jego eki- 
dukcję porcelany stołowej pa — i dlatego stają bez- 
do 16 tys. ton. Ponieważ radni w obliczu francuskiej 
jednak znaczną cześć wyro- inicjatywy dyplomatycznej, 
bów tego przemysłu skie-
rowano na eksport, w skle- - vL®.ZI?Mernle pouczająca 
pach. występowały braki, 
zwłaszcza pojedvnczych ta­
lerzy, kubków i£p.

W najbliższym czasie na­
stąpi dalsza ponrawa zao­
patrzenia. W bieżącej pię­
ciolatce przewidziano bar­
dzo poważne nakłady na 
rozbudowę tego przemysłu.

Jeszcze w tym roku zo­
stanie oddany do użytku 
nowy zakląd we Włocław­
ku. Duża fabryka — druga 
z kolei — powstanie w 
Ćmielowie, posiadającym w 
tej dziedzinie wielkie tra­
dycje. Nowoczesne, kolejne 
fabryki staną w Chodzieży 
i we Włocławku. Te oba 
miasta, które za kilka lat 
posiadać będą już po 4 fa­
bryki — staną się wielki­
mi centrami produkcji por­
celany na skalę światową.
Ponadto przewidziano bu­
dowę dużych przedsię­
biorstw tej samej branży 
w Kościerzynie i Drygul- 
cu — letóre wyspecjalizują 
się w zakresie wyrobów z 
porcelitu.

Przemysław Smolarek i Jó-! cyjnym było oddziałem Mu- 
zef Kuszewski — przedsta-1 zeum Pomorskiego. Wystar- 
wiają czytelnikowi drogę, j ezyło jednak kilka zaledwie 
jaką' należało pokonać od lat, aby placówka ta uro- 
kolekcji prywatnych zbio­
rów Stanisława hr Ledó- 
chowskiego, zwanych szum­
nie pierwszym polskim Mu­
zeum Morskim — rok pow-

%lf 1970 r. krajowe fabry- 
ki dostarczą około 35 

tys. ton porcelany stołowej, 
tj. o około 70 proc. więcej 
aniżeli w ub. r. Równocze­
śnie produkcja porcelitu ma 
wzrosnąć o ponad 46 proc

sła do rangi samodzielnej ^akryki przygotują więk- 
instytucji, wzbogacając swą I ^ wyr°b ^onow, zarow- 
specyfiką rozbudowaną sieć . 0 pojedynczych naczyn jak 
muzealnictwa na Wybrzeżu., kompletów. Bardziej u- 
Publikacja zatytułowana r9zma!COne będzie też wzór

jest w tej mierze reakcja 
osi Waszyngton — Bonn na 
ostatnie pociągnięcia rządu 
francuskiego. Nie posiada 
ona żadnej alternatywnej 
koncepcji politycznej, którą 
mogłaby przeciwstawić po­
stulatom generała i dlatego 
ogranicza się do małostko­
wych, iście kramarskie! 
„represji”, które mają „u- 
karać” Paryż, czy nawet 
odwieść de Gaule’a od jego 
zamierzeń. Dla przykładu 
możną wymienić choćby 
bezzasadne żądanie, by Frań 
cja pokryła sięga jace mi­
liarda dolarów koszty prze­
niesienia instalacji wojsko­
wych NATO z terytorium 
francuskiego, groźbę wyklu­
czenia Francji ze wspólne­
go radarowego sjbstemu a- 
larmowego, czy wreszcie po­
chodzącą już z Bonn i no­
szącą wszelkie znamiona

szantażu zapowiedź pozba­
wienia Francji przysługują­
cych jej z tytułu przynależ­
ności do Wspólnego Rynku 
korzyści w dziedzinie fi­
nansowania produkcji rol­
nej.

OFICJALNĄ podróż gen.
de Gaulle’a do ZSRR 

poprzedzi wizyta ministra 
spraw zagranicznych, Couve 
de Murvillc’a w NRF. For­
malnie rzecz biorąc, będzie 
to tylko kolejna konsulta­
cja, przewidziana mało już 
dziś efektywnym sojuszem 
Paryż — Bonn. Jednakże 
strona francuska zechce za­
pewne skorzystać ze sposob 
ności, by rozmówcom po 
drugiej stronie Renu wyja­
śnić podstawowe przesłanki 
nowej, konsekwentnie przez 
generała realizowanej linii 
politycznej. Miarą braku 
wyobraźni, który cechuje 
władców Bonn i ich ame­
rykańskich sprzymierzeńców 
i protektorów jest wy­
szukiwanie formąlistycznych 
kruczków, pozwalających u- 
chylić się od takiej zasad­
niczej wymiany zdań. W 
tych warunkach trudno się 
dziwić, że każdą francuska 
inicjatywa, przyjmowana ze 
zrozumieniem przez świato­
wą opinię publiczną, za­
równo za Atlantykiem jak 
i za Renem budzi popłoch 
graniczący z paniką.

Tadeusz SZAFAR

W stolicy Senegalu, Dakarze — trwa obecnie l 
Wystawa Sztuki Murzyn skiej, na której zostały 
zgromadzone wyroby_ rzemiosła artystycznego z 
kilkudziesięciu krajów.

Na zdjęciu: plakat wy stawy w Dakarze — dziew 
czyna murzyńska (obok) ma suknię z materiału 
zdobionego motywem pla katu. CAF — AFP

Masze lasy
Nie tylko wilka ciągnie natura do lasu. Jeszcze 

dobrze nie stopnieją śniegi, a już rozpoczyna się 
masowy exodus mieszczuchów na łono natury.

Bk w lesie — kojąca cisza, 
** zapach, który odurza po 
wielomiesięcznym Dobycie w 
zamkniętych pomieszcze­
niach, no i pięknie — że 
choć siadaj i wiersze pisz. 
Wprawdzie tu i ówdzie wi­
szą tabliczki „Wstęp wzbro­
niony” — ale kto by się 
nimi przejmował? Jak re- 
taks to relaks. Wprawdzie 
napisane, żeby nie palić og­
nisk, ale •— czy można sobie 
odmówić takiej przyjemnoś­
ci? A oto gładka powierzch­
nia kory drzewa — aż się 
orosi, żeby uwiecznić na 
niej ukochane inicjały. Kie­
dy człowiek dobrze sobie 
oodje. szrzęśc‘e jego tak już 
iest bezgraniczne, że trudno 
wymagać aby zakopał śla­
dy swojej uczty — to po 
orostu ograniczanie jego swo 
bodv obywatelskiej...

Nie chce powiedzieć, że 
jedynym wrogiem lasu jest 
niekulturalny wycieczko­
wicz. Mamy ich więcej. O- 
gromne szkody przynoszą 
pyły unoszące się z komi­
nów fabrycznych. Poważ­
nym zagrożeniem są poża­
ry, któn ch roczna prze­
ciętna wvnosi 1600 na po­
wierzchni około 3,5 tys. ha. 
Blisko połowa tvch pożarów 
powstałe z nowodu nieostroż

Pasażerskie lato 1966
Z dniem 15 kwietnia PKP 

na Wybrzeżu rozpoczną 
swą doroczną akcj’ę „Pasa­
żerskie lato 1966”, która 
trwać będzie do końca se­
zonu letniego i ma na ce­
lu stworzenie najpełniej­
szych warunków do polep­
szenia odprawy i kultural­
nej obsługi na stacjach i w 
pociągach.

W akcję tę włączą się 
wszystkie resortowe służby 
kolejowe wraz z „Warsem” 
i OZG. Przebieg jej bę-

pierwszego z prawdziwego demecum dobrej roboty or- różnorodnych form kompletów dzie kontrolowany bieżąco 
zdarzenia Muzeum Mor- • ganizaeyjnej zespołu ludzi, stołowych, obiadowych, śniada-: przez ivytypewane komisje, 
skiego w gdańskim Zura-1 którzy swoim entuzjazmem do których zadania nalez
wiu. Droga ta wiodła przez | osiągnęli tak imponujące tów ‘ serwisów producenci przy 
dział morski przedwojenne-! rezultaty. Rzecz zawiera row gotowują zastawy o nowoczes­
no Muzeum Przemysłu i nież przegląd dotychczaso-j nych kształtach i liniach. Np.
Techniki w Warszawie, ga- wych wystaw oraz repro-; do _ostątnich przebojów porce-

zeum ivioi5K.mi — urn jjuw- - ----....™ , i rnetwn
etan i p i<m Warszawa — „Muzeum Morskie w Gdan- • .Stania 1924, warszawa _ I” . Z • \ Aktualnie zakłady porcelany
do siedziby rzeczywiście sl-u • jeanocze.nie va mają na warsztacie około stu

binet muzealny w Szkole 
Morskiej w Gdyni, wysta­
wy okolicznościowe we Lwo 
wie i Krakowie po Muzeum 
Morskie w wyzwolonym 
Szczecinie, zorganizowane w 
1946 r. przez Instytut Bał­
tycki. Jednakże z chwilą 
zawieszenia działalności tej 
placówki samodzielne, cie­
kawie zapowiadające się 
Muzeum Morskie „zwinęło 
żagle” spadając do rzędu 
działu marynistycznego Mu­
zeum Pomorza Zachodnie­
go. Potem przyszło Muzeum 
Marynarki Wojennej w

„Millenium” i „Fes-

rłnlrrip fntnpraficzr e naicip-; lanowych na]eżee będą kom- auKCje rotograuczm. najcie plet>. do czarne1 kawy „ina”
kawszych modeli, m. in. j „Dorota” z filiżankami od-
model dwupokladowca j znaczającymi się charaktery-
„Hans Baecker” z 1744 ro-1 stycznym uszkiem, serwis sto-
ku model .fregaty , Nay.v
de również z XVIII wie-j.tSonia” i
ku oraz modele gdańskich ton 
statków handlowych z ro­
ku 1775, zachowanych dzię­
ki kolekcji Dworu Artusa.

W sumie — ciekawa po­
zycja, która powinna zna­
leźć się w bibliotece każ­
dego, kto interesuje się 
Gdańskiem jako morską sto 
lica Polski.

h. N.

Wprowadzane są też nowe 
technologie zdobienia. Np. su- 
permodne jest obecnie tzw. 
ziarnko ryżu — charakteryzu­
jące sie drobniutkimi wgłębie­
niami przypominającymi ryż. 
W produkcji znajdują się bar­
dzo atrakcyjne zestawy kryte 
barwnym szkliwem. A wszyst­
ko to ' oczywiście pod warun­
kiem, że obietnicę porcelano­
wego orzemvslu zostaną speł­
nione. (ks)

m. in. ocena osiągniętych 
wyników 1 przedstawienie 
wyróżniających się jedno­
stek do nagród pieniężnych.

A trzeba wiedzieć, że na­
grody te są bardzo atrakcyj 
ne. Okręgom Byrekcyjnym 
które zdobędą I, II i III 
miejsca, zostaną przyznane 
nagrody w wysokości 150, 
100 i 100 tys. złotych. Nagro 
da dla „Warsu” wyniesie 
50 tys. złotych. Nagrody te 
zostaną wręczone w „Dniu 
Kolejarza” Uczestniczyć w 
nich będą pracownicy na­
grodzonych jednostek, zwią 
zani bezpośrednio z obsługą 
ruchu pasażerskiego oraz 
pracownicy najbardziej wy­
różniający się yy pracach wy

konawczych i organizacyj­
nych.

Według posiadanych infor 
macji w „Pasażerskie lato 
1966” włączą się bardzo 
licznie stacje kolejowe na 
terenie powiatów kaszub­
skich. Ich załogi przyczyni­
ły się w roku ubiegłym do 
zrealizowania wielu pięk­
nych poczynań i pozyskały 
wyróżnienia i nagrody pie­
niężne.

(bca)

nego obchodzenia się z og­
niem, a blisko 25 proc. — 
z iskier od parowozów i 
ciągników. Huragany łamią 
rok rocznie wiele drzew. W 
roku 1965 wiatr połamał po 
nad 2,5 min m. sześć 
drzew.

NIC dziwnego więc, że 
wśród licznte obchodzo 

nych w ciągu roku Dni — 
Dzieci, Matek, Babć, Książ­
ki, Morza itd. — okazała się 
potrzeba świętowania rów­
nież „Dni Lasu i Zadrzc- 
wień”. Niektórzy wpraw­
dzie narzekają na nadmiar 
tych Dni, a przez to na ich 
deprecjacje, ale w końcu 
tego rodzaju zbiorowe akcje 
maja sens społeczny i wy­
chowawczy. nie mówiąc o u- 
żytkowym. Dni Lasu i Za- 
drzewień. które obchodzimy 
w tym roku przez eały kwie 
cień, maja podwójną wymo­
wę. Las bowiem to nie tyl­
ko ucieczka przed zgieł­
kiem miasta, n:e tylko źród­
ło doznań estetycznych — 
to przede wszystkim nie­
przebrane źródło bogactw 
gospodarczych.

Nie ma takiej gałęzi eko­
nomiki narodowej, która nic 
potrzebowałaby drewna lub 
innych produktów leśnych 
Tartaki, zakłady płyt wióro­
wych i pilśniowych — a 
więc budownictwo, fabryki ce 
lulozy, zakłady przemysłu 
meblarskiego, zapałczanego, 
przemysł chemiczny — wszy­
stkie one nie mogą obejść się 
bez drewna. Dodajmy do te­
go tzw. produkty ubocz le: 
garbniki, jagody, grzyby, zio­
ła lecznicze i zwierzyna łow­
na. Las osłania pola uprawne 
przed wiatrami i erozją. Las 
— to zasobnik wody dla rol­
nictwa.

JESZCZE 100 lat temu 
można było Polskę na­

zwać krajem bogatym w 
losy. Zajmowały one wów­
czas około 37 proc. po­
wierzchni kraju. A dziś? Na 
leżymy do krajów, których 
przeciętna lesistość nie prze 
kracza 25 proc. terytorium,

Amatorzy sportów wodnych znajdują się w sta­
nie pogotowia. Malują i remontują sprzęt, by 
wkrótce wypłynjpć na „szerokie” wody.

CAF — DzierzgowskaŻ

podczas gdy przeciętna śród 
kowoeuropejska wynosi 30 
proc., a w sąsiedniej Czecho 
Słowacji — nawet 34,7 proc. 
Uchwała Rady Ministrów a 
1959 r. w sprawie zadrze­
wiania krańi rzuciła hasło: 
„100 milionów drzew i 60 
milionów krzewów na Ty­
siąclecie Polski”. W okresie 
od 1960 do 65 r. posadzono 
68 min drzew i ponad 65 
min krzewów, W 1966 r. 
przewiduje sie posadzenie w 
lasach państwowych około 
250 tys. drzew. Zdawałoby 
się więc, że mamy powody 
do zadowolenia. Niestety, 
według oceny NIK-u, około 
1/3 zadrzewienia poszła na 
marne. Dlaczego? Patrz — 
wyżej.

Bieżący rok jest ostatnim 
rekiem obchodów Tysiącle­
cia Państwa Polskiego. Toteż 
akcja zadrzewieniowa oraz
— co jest szczegónie ważno
— otoczenie troskliwą opie­
ką posadzonych już drzew 
będą szczególnie mocno 
zaakcentowane. Nie chodzi 
tu o jednorazową, mniej 
lub więcej rozdmuchaną 
kampanie, ani o zastosowa­
nie jeszcze jednego przymu­
su administracyjnego. Rzeca 
w tym, by dotarła do jak 
najszerszych kręgów społe­
czeństwa świadomość, że 
trzeba pogodzić wymagania 
człowieka i potrzeby gospo­
darki narodowej z natural­
nymi prawami lasu i wszy­
stkiego co w nim żyje, że 
ochrona lasów. wszelkich 
y.adrzewień, ochrona przy­
rody — to ochrona człowie­
ka i że leży to w naszym 
najbardziej osobistym in-! 
teresie.

St. O.
----- 0-----

Żubry w Białymstoku
Specjalna komisja Zarządu 

Ochrony Przyrody odwiedziła 
ostatnio Białystok i analizowa­
ła możliwości» umieszczenia w 
miejscowym ogrodzie zoolo­
gicznym stada żubrów. Na ra­
zie ogród ten o powierzchni 
około 3 ha gości kilka jeleni, 
jenota, sarny, dziki oraz tro­
chę zwierząt drobniejszych. 
Mówi się o chwilowym zain­
stalowaniu w Białymstoku Z 
żul’ rów iednoroczniaków, a w 
końcu roku trzech dorosłych. 
Decyzja zapadnie w ciągu 
kwietnia br.

Bieszczady witają
W Bieszczadach kończy się 

przygotowania przed sezonem 
turystycznym. W końcu mar- 

i ca wojewódzka komisja skon­
trolowała wszystkie ośrodki i 
i placówki noclegowe, usługowe 
|i in„ oceniła plan komunika- 
jeji. Wysunięto szereg zastrze- 
Ueń przede wszystkim w sto- 
jsunku do gastronomii. Wszyst­
kie niedomagania maja być 
j usunięte przed 1 maja, bowiem 
jna ten dzień przewidziano po­
czątek sezonu turystycznego 

i w tym rejonie



4 M DZIENNIK B AETYCKI 83 (6767)

Czekając na wiosną Sesja MRN w Gdańsku

Ocena i rozliczenie
planu i budżetu za rok 1965

W czynie 1090-lecia..
IŁODZIEŻ szkolna rów-1 chodów Międzynarodowego 

nież podejmuje i rea- Dnia Dziecka. W tym roku

W CZORAJ odbyła się w
Gdańsku sesja Miej­

skiej Rady Narodowej, na 
której dokonano oceny i roz 
liczenia z wykonania planu 
gospodarczego i budżetu mia 
sta za rok 1965

Skoro kalendarz nas za- 
iDiódł i jakoś prawdziwa 
wiosna nie spieszy z nadejś­
ciem do nas, każdy „robi 
:wiosną” jak może i umie: 
mieszkania ozdabiamy ga­
łązkami zielonych brzó­
zek, baźka mi...

Budżet miasta zamykał 
się w omawianym okresie 
kwotą 677,4 min zl został 
wykonany po stronie do­

chodów w 97,7 procent, Ii minione pięciolecie. Zo- 
zaś po stronie wydatków stały one pomyślnie wyko- 
— w 99 procentach. Inane, a w niektórych dzie-

Nie wiemy, czy to spro­
wokuje rzeczywistą wiosnę, 
bo prognozy na najbliższe 
dni nie napawają optymiz­
mem, ale tradycja jest tra­
dycją.

Oto na zdjęciu uńosenne 
zakupy w Gdańsku.

Fot. Wł. Nieżywiński

wiedzieć
NAD ADRIATYK..

',.Bąbelki” informują tury­
stów wyjeżdżających do Jugo­
sławii (autokarem we wrześ­
niu), że bliższe informacje mo­
gą uzyskać we środy klubowe 
w godz. 19—21 w „Piwnicy Bu­
dowlanych” w Gdańsku. (Wały 
Jagiellońskie 16).

SPOTKANIE Z RADZIECKIM 
ILUZJONISTĄ

W kawiarni GKO we Wrzesz­
czu przy ul. Słowackiego 3 — 
dziś o godz. 18 wystąpi znany 
iluzjonista radziecki Michał 
Szarypin. Wstąp wolny.

MUZEUM POMORSKIE...

...W niedzielą bądzie zamk­
nięte. Natomiast drugiego dnia 
Świąt, w poniedziałek, czynne 
będzie od godz. 10 do godz. 15.

ODCZYT W DOMU TECHNIKA

Dziś o godz. 17 w gmachu 
NOT w Gdańsku zarząd od­
działu wojewódzkiego NOT 
(sekcja korozji w przemyśle 
morskim i stoczniowym PAN) 
zaprasza na odczyt mgr inż. 
Jana Pawełczaka pt. „Natrysk 
płomieniowy tworzyw sztucz­
nych”.

z kroniki //\dkow%
W Gdańsku - Wrzeszczu na 

Ul. Pieczewskiej we własnym 
mieszkaniu zmarł Stanisław H. 
Przypuszcza się, że śmierć na­
stąpiła, na skutek nadmiernej 
ilości spożytego® alkoholu.

Notujemy znów wypadki 
powstałe na skutek nieprze­
strzegania prawa pierwszeń­
stwa przejazdu.

W Gdańsku - Narwiku na 
skrzyżowaniu ul. ul. Marynar­
ki Polskiej i Załogowej, kie­
rowca „Zuka” MA 7783, Bole­
sław Sz„ nie udzielił pierw­
szeństwa przejazdu tramwajo­
wi linii 3. W wyniku zderze­
nia obydwa pojazdy zostały 
dość znacznie uszkodzone.

Także w Gdańsku u zbiegu 
Podwala Grodzkiego i ulicy 
I Maja, Zygmunt Z., prowa­
dzący „Wartburga” GS 1600, 
nie udzielił pierwszeństwa prze 
jazdu furgonowi „Warszawa” 
GK 3172. Zderzenie pojazdów 
przyniosło w efekcie uszko­
dzenia na znaczną sumę.

Bułgarskie plaże
szeroko otwarte dla Polaków

Turystyka między Polską, 
a pozostałymi krajami so­
cjalistycznymi z każdym ro­
kiem uwalnia sie od nad­
miernych formalności. W 
tym roku po raz pierwszy 
np. staną się możliwe indy­
widualne wyjazdy na wy­
poczynek do Bułgarii, bez 
konieczności posiadania za­
proszeń.

Ponadto po raz pierwszy 
w tym roku wszystkie zwią 
zane z tym forrpalności bę­
dą załatwiane przez biura 
podróży, co ma szczególne 
znaczenie dla turystów zmo

Za wszystkie te usługi, a 
więc wkładkę paszportową, 
wymianę złotych na dewi­
zy, rezerwację kwater, tu­
rysta wpłaca dodatkowo na 
rzecz biura 2?,5 zł, nie li­
cząc oczywiście opłat po­
bieranych normalnie przez 
bank (360 zł), biuro pasz­
portowe (460 zł), czy pla­
cówkę ubezpieczenia pojaz­
dów, względnie PZMot za 
wydanie międzynarodowego 
prawa jazdy (100 zł).

Niewątpliwie takie u- 
proszczenie formalności u­

toryzowanych — motocykli-1 naszym turv^tom wv-
stów i „samochodziarzy”.

Jak się dowiadujemy, in­
dywidualne wyjazdy tury­
styczne turystów zmotory­
zowanych do Bułgarii pro­
wadzone będą odtąd wy­
łącznie poprzez Okręgowe 
Biuro Turystyki Polskiego 
Związku Motorowego w 
Gdyni, które każdemu kan­
dydatowi załatwi zarówno 
sprawy paszportowe, jak 
przydział dewiz na paliwo 
i kieszonkowe, międzyna­
rodowe prawo jazdy, ubez­
pieczenie pojazdu itd., co 
całkowicie Wyeliminuje kon 
takty turysty z urzędami i 
sprowadzi je praktycznie do 
dwóch wizvt w Gdyni na 
ul. Mściwoja.

Każdy turysta wyjeżdża­
jący w ten sposób do Buł­
garii otrzymuje w PZMot 
czeki dewizowe na kieszon­
kowe za 3 tysiące zł na oso 
bę, zarówno na pobyt w 
Bułgarii jak i przejazd 
tranzytowy przez Węgry i 
Rumunię. Najpóźniej na 7 
tygodni przed zamierzo­
nym wyjazdem turysta wi­
nien złożyć wnioski pasz­
portowe w Biurze Turysty­
ki PZMot, wpłacając sumę 
zaliczkową na koszty i de­
wizy. Każdy turysta może 
także zabrać do osobistej 
wymiany w każdym z mi­
janych krajów po 150 zł,
razem więc 600 zł od oso­
by. Biuro Turystyki PZMot 
może również na życzenie 
klienta zarezerwować mu w 
Bułgarii miejsce na kwate­
rze prywatnej, według ży­
czenia — w Baleziku, Ne- 
seberze lub Burgas, wedłm< 
odrębnych opłat wnoszo­
nych w złotych (co odpo­
wiednio zmniejsza kwotę 
dewiz przydz?elaną na kie­
szonkowe). Turysta, rzecz 
jasna, otrzymuje także de­
wizy na zakun naliwa.

jazd na wypoczynek na 
zawsze rozpalone słońcem 
wspaniałe bułgarskie plaże

(a)

Mój lira! niepoprawny
Na scenie Teatru Kameralne­

go w Sopocie tylko do 14. bm. 
gra-a bądzie sztuka F. Dürren- 
matta pt. ,,Romulus Wielki”. 
Autor tej sztuki znany jest 
mieszkańcom trójmiasta z re­
alizowanych już w Teatrze 
„Wybrzeże” jego sztuk pt. 
„Frank V” i „Fizycy”. Od 16 
bm. sztuka ta przechodzi na 
sceną Teatru Wielkiego w Gdań 
sku.

Dnia 15 bm. w Teatrze Kame­
ralnym odbędzie się premiera 
komedii muzycznej pt. „Mój 
brat niepoprawny” oznaczonej 
w abonamentach na 1966 roić 
znakiem zapytania.

Czytelników informowa­
liśmy bieżąco o ważniej­
szych wydarzeniach miej­
skich, o tym. co się w Gdań 
sku buduje, co się robi. 
Niemniej warto uzmysłowić 
sobie, jak wielkie i imponu 
jące są osiągnięcia w skali 
minionego roku.

Tylko w ciągu roku 1965 
przybyło Gdańskowi 10 854 
izb mieszkalnych, w któ­
rych zamieszkało blisko czte 
ry tysiące rodzin. W sto­
sunku do ponrzedniego ro­
ku jest to wzrost bardzo, 
znaczny: zbudowaliśmy bo­
wiem o 2 335 izb więcej, niż 
w 1964 roku. Wyniki bu­
downictwa stanowią 121,3 
procent zadań planowanych.

W Gdańsku budownictwo 
spółdzielcze było w omawia 
nym okresie dominujące, bo 
wyniosło 1 567 mieszkań. 
Na budownictwo zakładowe 
przypadło 861 mieszkań, po 
zostałe — to budownictwo 
rad narodowych

Na sesji dokonano także 
oceny wykonania planu go 
spodarczego za rok ubiegły

MO prosi świadków...
Dnia 28 stycznia 1966 r. o 

godz. 12.10 na ul. Migały w 
Gdyni, w pobliżu hali targo­
wej została potrącona przez 
taksówkę marki „Warszawa” 
starsza kobieta (lat 80). Dozna­
ła ona ciężkich obrażeń ciała.

Osoby, które były świadkami 
wymienionego wypadku proszo­
ne są o zgłoszenie się w Ko­
mendzie Miejskiej MO w Gdy­
ni przy uł. Portowej nr 15 (pa- 
kój 88) w godz. od 8 do 16 
w celu złożenia zeznań.

—•—

Kieszonkowcy
grasufą...

Milicja Obywatelska prze­
strzega mieszkańców trój­
miasta, a zwłaszcza miesz­
kanki, by w ferworze za­
kupów przedświątecznych 
nie zapominały o swych to­
rebkach z pieniędzmi, bo 
złodzieje kieszonkowi nie 
próżnują. Okres wzmożo­
nych zakupów to żniwo dla 
kieszonkowców,

Gdańskie zabytki

Dawne spichrze zwane Stągwiami Mlecznymi. W 
głębi widoczny kościół Mariacki.

CAF — Uklejewski

dżinach nawet przekroczo­
ne.

—m—

To i owo
„WYKON CZA LN I A”

Kilka dni temu w jednej 
z rubryk „Śmiało i szcze­
rze” poruszaliśmy już ten 
temat. Temat interesujący 
ludzi cierpiących na scho­
rzenia żylakowe. Chodzi o 
kłopoty ze zdobyciem prze­
pisywanych przez lekarzy 
pończoch elastycznych, orto 
pedycznych. Łatwej u nas 
o „najmodniejsze” lekar­
stwo produkowane ostatnio 
za granicą, niż o krajowej 
produkcji pończochy.

Czasem jednak po dłuż­
szych zabiegach udaje się 
choremu zrealizować recep­
tę na pończochy, ale wte­
dy bardzo często radość 
trwa krótko. Bo pończochy 
nie nadają się do noszenia, 
są mało rozciągliwe, a za­
tem uciskając, powodują za 
miast ulgi dokuczliwy ból.

Takj wybrakowany „eks­
ponat” znajduje się w na­
szej redakcji. Są to, jak gło 
si etykietka, „pończochy or 
topedyczne do półudzia 
P-2459” produkcji Zakładów 
Przemysłu Pończoszniczego 
im. Mariana Buczka w Ło­
dzi, ul. Sienkiewicza 82-84. 
Etykietkę wystawiła „wy- 
kończalnia”...

Nomen omen, prawdziwa 
wykończalnia, ale... cho­
rych nóg. (J)
„PO ZMIANIE WYSTAWY”

Od dawna już w handlu 
obowiązuje zasada: towar,
który jest na wystawie mu­
si być w sklepie, a jeśli za­
brakło, to na żąda,nie klien­
ta towar ten należy zdjąć 
z wystawy i sprzedać.

Niestety, zapomina o tym 
personel księgarni przy ul. 
Długiej. Na prośbę małego 
klienta o sprzedaż książecz 
ki Wedorowskiego „Ludzie 
w białych fartuchach”, z 
popularnej BBT, to jest Bi­
blioteczki Błękitnych Tarcz, 
którą zobaczył na wysta­
wie, otrzymał lakor*iczną 
odpowiedź — Dopiero po 
zmianie wystawy. (t)

lizuje czyny społeczne dla 
uczczenia Tysiąclecia Pań­
stwa Polskiego i zbliżające­
go się święta 1 Maja. M. in. 
do czynu Tysiąclecia prze­
stąpiła Szkoła Podstawowa 
nr 27 w Gdyni. Hasło czy­
nu brzmi: „1000-lecie ucz­
cimy 1000 kwiatów”.

Każde dziecko pielęgnuje 
teraz w domu doniczkę, w 
której zasadziło jakiś kwia­
tek. A plon domowej ho­
dowli w pełni będzie za­
prezentowany w czasie ob-

Świąteczne zaopatrzenie
Trzeba przyznać, że nasi 

handlowcy nieźle spisują się 
w okresie przedświątecz­
nym: na ogól sklepy zaopa­
trzone są niemal we wszy­
stkie artykuły, które daw­
niej bywały przed.miotern 
poszukiwali. Nie brak mig­
dałów, rodzynek, fig. Skle­
py mięsne dysponują wszel­

kim mięsiwem oraz boga­
tym wyborem wędlin, jak 
szynki, bekony, balerony, 
kiełbasy itp. W garmażer­
niach również sporo wszel­
kiego rodzaju wyrobów go­
towych i pólgotowych. W 
rezultacie w sklepach nie 
ma tłoku, ludzie nie tracą 
czasu na wyczekiwanie w 
kolejkach.

Na zdjęciu: na zapleczu 
jednego z gdańskich skle­
pów przygotowano mnóst­
wo smakowitych szynek i 
baleronów.

Fot. Wł. Nieżywiński

1 czerwca będzie dla szko­
ły 27 podwójnym świętem, 
gdyż w tym dniu nastąpi 
uroczyste nadanie szkole 
imienia Janusza Korczaka. 
Na uroczystość wszystkie 
dzieci z „27-mej” przybędą 
ze swoimi kwiatkami.

Do akcji włączyli się rów­
nież nauczyciele i komitet 
rodzicielski. Grono nauczy­
cielskie zasadziło na przy­
szkolnym terenie około 150 
drzewek owocowych oraa 
ozdobnych krzewów, wyko­
panych z działek Zarządu 
Zieleni Miejskiej. ZZM o- 
fiarowal bezpłatnie owe 
krzewy i drzewka, które 
będą teraz pięknie zdobiły 
otoczenie szkoły. Przydało­
by się jeszcze trochę dar­
niny na obsadzenie zboczy 
pagórków wokół szkoły, li­
czymy, że i ten zielony „ar­
tykuł” otrzyma młodzież od 
ZZM lub nadleśnictwa.

Z pomocą uczniom gdyń­
skiej „27-mej” w przygoto­
waniach do uroczystości 
1-czerwcowej przychodzi tro 
skliwy opiekun — Gdyńska 
Stocznia Remontowa. Stocz 
niowcy od 5 lat sprawują 
pieczę nad tą szkołą. Dzię­
ki nim przybyło wiele u- 
rządzeń, pomoev nauko­
wych itp. Dyrektor stoczni 
T. Piekarski, przewodniczą­
cy Rady Zakładowej — Ki­
szewski, sekretarz Komite­
tu Zakładowego PZPR — 
Andrzejewski, stały łącznik 
stoczni ze szkołą — Kali­
nowski w największym na­
wet nawale zajęć znajdują 
czas dla podopiecznych, na 
co dzień interesują się ży­
ciem szkoły, jej osiągnię­
ciami i kłopotami.

Nie zawiedli stoczniowcy 
i teraz. Zobowiązali się w 
czynie społecznym do 
1 czerwca przygotować 
wszystkie urządzenia do ga­
binetu audio - wizualnego, 
tablice wizualne itp. Po­
nadto stoczniowcy przygo­
towują stroje i hasła dla 
„swoich” dzieci na pochód 
1-majowy, bnwiem ucznio­
wie „27-mej” w pochodzie 
pójdą wraz z zakładem 
opiekuńczym.

Można pozazdrościć szko­
le nr 27 takiego opiekuna 
i życzyć, by stał się przy­
kładem dla innych zakła­
dów opiekuńczych, która 
często jeszcze bywają opie­
kunami tylko z nazwy...

Jar.

NIECZYNNE

A 'WXL'
GDANSK „Leningrad”. „Fa­

raon”, pol., od 16 1., g. 15.30, 
19.30; „Człowiek z Rio”, franc., 
od 14 1., g. 10, 12.30. „Kame­
ralne”, „Afrykańska Królowa” 
ang„ od 12 1„ g. 16; ..Bandyci 
Z Orgósolo”, wł., od 14 lat, 
g. 18, 20. „Piast”, „Zawsze W 
niedziele”, poi., od 11 1., godz. 
16, 18, 20. „Drukarz”, „Ma­
dame Sans Gene”, wł. - fr., 
od 18 lat, godz. 17, 19. „Przy­
jaźń”, „Lampart”, wł., od 141, 
g. 17, 20. „Motława”, „Na tro­
pach zbrodni” radź. od 12 lat, 
godzina 15.45, 18, 20.15, „Geda- 
nia”, niecz. „Wrzos”, „Helena 
trojańska”, USA, od 14 1., g. 
15.45, 18, 20.15. „Włókniarz” — 
„Inspektor Morgan prowadzi 
śledztwo”, ang„ od 16 1. g. 18. 
„Zak” — nieczynne. „Zorza”,

Druk: GZG zam. .701 B-4

.Urocza gospodyni”, USA, od 
14 1., g. 17, 19.15. „Kosmos”,
„Inspektor i noc”, bulg., od 
16 1. g. 15.45, 18, 20.15.

WRZESZCZ „Znicz”, „Węzły 
rodzinne”, radź., od 14 1., g. 
16, 18, 20. „Bajka”, „Zmierzch 
czarowników”, poi., od 11 lat, 
g. 12.30, 17.30; „Jutro Meksyk”, 
poi., od 14 1., godz. 10, 15, 20. 
„Tramwajarz”, „Rio Bravo”. 
USA, od 12 1., g. 15.45; „Trzej 
muszkieterowie”, I s„ franc., 
od 16 1., g. 18, 20. „Zawisza”, 
„Hrabia Monte Christo”, fr., 
od 12 1., g. 17.

NOWY PORT — „1 Maja”,
„Ostatni cowboy”, USA, od 12 
lat. g. 16, 18, 20.

OLIWA „Delfin”, „Testa­
ment uczonego”, radź., od 121. 
g. 15.45, 18, 20.15.

SOPOT „Polonia”, „Morderca 
na urlopie”, jug„ od 16 lat, 
g. 16, 18, 20. „Bałtyk”, „Z zamk 
niętymi oczyma”, węg„ od 
16 1., g. 15.30, 17.30, 19.30.

GDYNIA „Warszawa”, „Fa­
raon”, poi., od 16 1., g. 11, 
16, 19.30. „Goplana”, „Opera­
cja X”, radź., od 11 t, godz. 
10, 12.30, 15.30, 17.45. 20. „Atlan­
tic”, „Sztubackie kłopoty” — 
czes., od 9 1„ g. 15.30; „Kar­
mazynowy pirat”, USA, od 13 
lat, g. 17.30, 20. „Marynarz” — 
„Cena odwagi”, bułg., od 16 1., 
£. 17. 19. „Promień”. ..Latajacy

profesor”, USA, od 9 lat — 
g. 16, 18. 20. „Fala”. „Bitwa
nad Wołgą”, szwedz., od 12 1., 
g. 16; „Tak blisko nieba”, czes. 
od 16 lat, g. 18, 20. „Mimoza”, 
niecz. „Mewa”, „Tajemnice Pa­
ryża”, fr., od 14 1., godz. 19. 
„Klubowe”, niecz.

RUMIA „Aurora”, „Pięciu 
mężów pani Lizy”, USA, od 
16 1., g. 18, 20.15.

ad Id
w dniu 8 kwietnia 1966 rr 

PIĄTEK
LOKALNE:

13.15 Muzyka rozrywkowa, 
16.15 Reportaż pt. „Hafty — 
garnki — instrumenty”,. 16.30 
Muzyka krajów nadbałtyckich, 
17.00 Przegląd aktualności Wy­
brzeża, 17.15 Sprawy do za­
łatwienia, 18.35 Bajka dla 
dzieci na dobranoc.

OGÓLNOPOLSKIE:

12.25 Koncert chóru PR, 12.45 
Muzyka dla wszystkich, 14.00 
Tydzień muzyki węgierskiej, 
14.30 „List ze Śląska”, 14.45 
Błękitna sztafeta, 15.00 Muzy­
ka symfoniczna, 15.30 „Koniec 
wakacji”. 15.55 Chwila muzy­

ki, 18.45 „Klub Entuzjastów 
Nowoczesności”, 19.30 Koncert 
symfoniczny muzyki polskiej, 
20.13 Dyskusja filmowa, 20.33 
d. c. koncertu, 21.30 Muzyka, 
22.05 Teatr Polskiego Radia 
„Duża sala” słuchowisko we­
dług powieści Jacoby van 
Velde, 23.25 Transkrypcje or­
kiestrowe Leopolda Stokow­
skiego, 0.05 — 3.00 Program
nocny.

na dzień 8 kwietnia 1966 r. 
PIĄTEK

16.55
„Miś
ścień
17.30

10.00 Transm. z Moskwy — 
zakończenie obrad XXIII 
Zjazdu KPZR. 16.35 — Lek­
cja języka angielskiego.

— Dziennik. 17.00 —
z okienka”. 17.15 „Pier- 
z bajki”, film dla dzieci. 
,Na morskich szlakach”. 

17.55 Wszechnica TV „Planowa­
nie przestrzenne na eksport”. 
18.25 Koncerty fortepianowe Ja­
na Sebastiana Bacha. 19.20 Do­
branoc. 19.30 Dziennik. 20.00 — 
„NAMIARY”. 20.15 Katowicki 
Teatr TV: „Proces Ryszarda
Waverley”, dramat Rolfa Schnei 
dera. 21.35 10 minut recenzji. 
21.45 Dziennik.

*
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W imieniu małych dzieci ;
„W imieniu mieszkań­

ców ul. Chłopskiej 42 i 
44 (Dużego Przymorza w 
Oliwie) pragnę zwrócić 
uwagę na bardzo dla nas 
istotne zagadnienie —- 
piszą mieszkanki Przy­
morza. — Otóż w marcu 
br. przy ul. Chłopskiej

42 i 44 oddano do użyt­
ku nowe budynki miesz­
kalne. W związku z tym 
przybyło mieszkańców, 
zwiększyło się zapotrze­
bowanie na usługi. Tym 
razem chodzi o usługi le­
karskie.

Niedawno w tej dziel­

W wyniku naszej interwencji
W notatce pt. „To trze 

ba usprawnić” (19. 3. br.) 
pisaliśmy o braku usank 
cjonowanego przejścia na 
wiadukcie Błędniku w 
Gdańsku. Jak nam dono­
si Miejski Zarząd Dróg 
i Mostów, dla zapewnie­
nia bezpieczeństwa ru­
chu pieszego w najbliż­
szym czasie planuje on 
ułożenie „dywanika” as­
faltowego, wyznaczające­
go owo przejście w spo­
sób widoczny na jezdni.

na notatkę pt. „Ech, ta 
droga...” (26. 2. br.) wy­
jaśnia konieczność pod­
wyższenia ul. Olsztyń­
skiej zagrożeniem powo­
dziowym. Ulica ta bo­
wiem spełnia rolę nie­
jako wału ochronnego. 
Dlatego też w r. 1965 ro­
zebrano bruk i nawiezio­
no ziemię. Do brukowa­
nia przystąpiono ponoć 
w końcu marca. Mamy 
nadzieję, że są one już 
na ukończeniu.

nicy utworzono Przychód 
nię Lekarską przy ul. 
Mieszka 1, z której do­
tychczas korzystali rów­
nież mieszkańcy poblis­
kich ulic. Nas, nowych 
mieszkańców tej dzielni­
cy, spotkał zawód. Przy­
czyną jest zarządzenie, 
zmuszające mieszkańców 
noioo wybudowanych i 
sukcesywnie w tym roku 
oddawanych do użytku 
budynków do korzysta­
nia z usług lekarzy-pe- 
diatrów tylko w Przy­
chodni Obwodowej w 
Oliwie.

To samo przedsiębior­
stwo, odpowiadając nam

! I
Pani B. Pruszyska z Gdań 

ska. Pani uwagi, dotyczące 
nieporządku i zaśmiecania 
ulic naszego skądinąd uro­
czego grodu, są jak naj­
słuszniejsze. Temu zagad­
nieniu zresztą zarówno pra­
sa, jak radio i telewizja 
poświęcają wiele uwagi. 
Najradykalniejszym środ­
kiem byłyby chyba kary 
pieniężne i to ńie groszo­
we. Ten sposób doskonale 
zdaje egzamin za granicą.

.... w dniu 2. 4. br. pod
łączono gaz do budynku 
nr 20 przy ul. Thelmana 
w Gdańsku” — informu­
je nas DZBM nr 1 w 
Gdańsku w odpowiedzi 
na notatkę z dn. 19. 3. 
br. Okazuje się, że przy­
czyną braku gazu była 
odmowa udostępnienia 
piwnicy w celu wykona­
nia potrzebnych instala­
cji przez jednego z lo­
katorów. Dopiero jego 
zgoda pozwoliła na włą­
czenie instalacji gazowej 
budynku do sieci zew­
nętrznej.

Na Przymorzu mieszka 
mnóstwo młodych mał­
żeństw z małymi dzieć- 
m.i, które — niestety — 
muszą być w stałym kon 
takcie z lekarzem pedia­
trą. Pokonywanie talach 
odległości w porze let­
niej ze zdrowym dziec­
kiem można potraktować 
jako dobry spacer. My­
śląc jednak perspektvwi- 
cznie o zimowych chło­
dach mnsimii stwierdzić, 
że to nie jest udogod­
nienie. a^e strata czasu 
dla wielu pracujących 
matek.

Zdaieffiii sobie sprawę 
z trudności, jakie w obec 
mich warunkach napoty­
ka przychodnia (warun­
ki. lokalowe, brak leka­
rzy, stały doołuw no­
wych pacjentów), ale 
może znalazłoby się ja­
kieś szczęśliwe dla nas 
rozwiązanie sytuacji?”.


